
Schemat lotu „Apollo-13" w 
kierunku Ziemi pr<i:edstawia ko 
lejne tazy aż do momentu wo 
dowania na Pacyfiku. Od góry 
(nad tarczą Księżyca) kabina 
macierzysta z pojazdem księ­
życowym, wchod:ni na trajekto 
rię ziemską gdzie rozpoczyna 
się spalanie silnika LM. Niiżej 
odcinek trasy, na którym na­
stąpi porzucenie pojazdu księ 
życowego. Jeszcze niżej miej. 
sce w którym kapimła pojazdu I 
oddzieli się od kabiny apara­
turowej, a następnie oznaczony 
został moment wejścia w gę­
ste warstwy atmosfery. Na do 
le, przewidyWany punkt wodo­
wania. 

C:AF-AP-telefoto. 
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DZIENNIK 
tODZKI 

Plenarne posiedzenie Sejmu 
Izba vvysłuchała 

pięciu rządowych projektów ustaw 
W SRODĘ W GODZINACH POPOŁUDNIOWYCH MARSZAŁEK SEJMU - CZESŁAW WY· 

CECH OTWORZYŁ PIERWSZE W SESJI WIOSENNEJ POSIEDZENIE PLENARNE SEJMU. NA 
PORZĄDKU DZIENNYM OBRAD ZNALAZŁO SIĘ PIERWSZE CZYTANIE RZĄDOWYCH PRO-
JEKTOW USTAW: z - PRAWO o WYKRO(:ZENIA CB I PRZEPISY WPROWADZA .JĄCE PRAWO O WYKROC E· 

N.:Ai~~EKS POSTĘPOWANIA W SPRAWACH O WYKROCZENIA I PRZEPISY WPROWADZAJĄCE 
KODEKS; - O USTROJU KOLEGIUM DO SPRAW WYKROCZE~. 

~~~ Projekty ustaw zreferował 

Halka o urotoUJanie 
załogi ,,~pollo -13~~ trwa 
• Deklaracie pomocy w odszukaniu kabiny napływają 

minister spraw wewnętrznych 
- Kazimierz Switała (skrót 
przemówienia publikujemy na 
str. 3). 
Następnie rozpoczęła się dys­

kusja. Jako pierwszy w imie­
niu Klubu PZPR zabrał głos 
pos, Edward Babiuch. 

W imieniu Klubu Poselskiego 
ZSL głos zabrał pos. Mieczy­
sław Marzec. 
Następnie w imieniu Klubu 

Poselskiego SD zabrał głos pos. 
Rudolf Szura. 

z całego świata • Depesza Kosygina do Nixona 

• Pierwsz-e hipotezy na temat awarii 
WEDŁUG INFORMAC.Jl OTRZYMANYCH DO SRODY WlECZOR Z OSRODKA KOSMICZNEGO 

Następnie przemawiali pos. 
pos. Marek Kabat (bezp. „Pax"), 
Zygmunt Filipowicz (bezp. 
ChSS I Leon Lendzion (bezp.). 

Na tym zakończyło się plenar 
ne posiedzenie Sejmu. 

Niezapomniane emocie piłkarskie 

Górnik wcląż ma szanse 
. 

Legia me obroniła srę przed Holendrami 
Wielkie emÓcje przeżyły wczo 

raj milionowe rzecze kibiców 
piłki nożnej, którzy bądź na 
Stadionie Sląskim, bądź J>rzY 
telewizorach obserwowali zma 
gania polskich drużyn w półfi 
nalach Pucharu Europy i Pu­
charu Zdobywców Pucharów. 

Legia, po porażce 0:2 z Fei­
jenoordem w Holandii odpadła 
już definitywnie z dalszych roz 
grywek o Puchar Europy. Nato 
miast duże szanse na zakwali­
fikowanie się do finału Pucha­
ru Zdobywców Pucharów ma je 
szcze Górnik Zabrze, który po 
120 min. walce w Chorzowie 
zremisował z AS Roma 2:2 i 22 
bm. we francuskie.i miejscowości 
Strasburg stanie do decydują 
cego o awansie pojedynku z 
Włochami. Wynika to z przepi­
sów regulaminu rozgrywek pu­
charowych, który wyraźnie mó­
wi, że bramki zdobyte na wy-

jeździe Ilczoae są podwójnie z 
tym, że w dogrywkach liczą 
się one normalnie. 

Obserwując obydwa spotka-
nia polskich drużyn należy bez 
spornie stwierdzić, że górnicy 
zaprezento~ali się lepiej od le 
glonistów i to co najmniej o 
klasę. W dramatycznym meczu 
Górnik - AS Roma spotkały 
się zespoły na najwyzszym świa 
towym poziomie, doskonale wy 
szkolone technicznie. świetnie 

erzygotowane kondycyjnie. Na­
leży również podkreślić. że Gór 
nik miał więcej szans na zwy­
cięstwo w tym dramatycznym 
pojedynku, a goście wykorzysta 
li wszystkie, nawet najmniej-

Tak padła pierwsza bramka dla Włochów. 
Jakubowsk: - Telef oto 

HOUSTON ZAŁOGA POJAZDU KOSMl.~ZNEGO APOLL0-13" KONTYNUOWAŁA SWOJĄ TRUD 
NĄ I wciĄż .JESZCZE NIEBEZ PIECZJ'łĄ PODROŻ POWROTNĄ KU ZIEMI. ASTRONAUCI LO· 
VELL HAISE I SWIGERT SPĘDZALI PODROŻ W ZACIEMNIONEJ ZE WZGLĘDU NA KONIE­
CZNOSC OSZCZĘDZANIA PRĄ DU ELEKTRYCZNEGO KABINIE.! W STĘCHŁYM POWIETRZU, NĘ 
KANI TROSKĄ O ZACHOWANIE WYSTARCZAJĄCEJ ILOSCI TLENU I WODY I WSROD 
OBAW O KORCOWY REZULTAT PODROŻY, 

Centralna sesia naukowa 
sze możliwości, by uzyskać ko­
rzystny dla siebie wynik. 

Nie można tego niestety po­
wiedzieć o zawodnikach Legii. 
którzy wyraźnie psychicznie n ie 
wytrzymali ciażącej na nich od 
powiedzialnośr.i. co ~1,owo.:t.owa 
Io, że mecz w Rotterdamie to 
czyi się o& jedną., polską bram 
kę. 

W miarę możności starali się 
pokrzepić snem. Przez okno do 
strzegali jakieś tajemnicze od­
łamki metalowe i parę wydoby 

ufność, że ostatecznie trzyoso­
bowa załoga „Apollo-13" dotrze 
pomyślnie do celu i będzie wo 
dować na Pacyfiku. Dodatkową 

Awarię systemu elektrycznego na pokładzie statku „Apoł­
ło-13" mogło spowodować uderzenie meteorytu, albo oie­
fekt wewnętrzny - takie hipotesy wysuwa się w ożywio­
nych dyskusjach w Ośrodku Kosmicznym w Houston. O­
bydwie możliwości tłumaczyłyby odgłos przypominający 
eksplozję, jaki zasygnalizowała załoga we wtorek nad ra­
nem, bezpośrednio przed stwierdzeniem uszkodzenia syste­
mu elektrycznego, 
Były dowódca „Apollo-9", McDivit nie wyklucza wpraw­

dzie uderzenia meteorytu w statek, sądzi jednak, że w 
takim wypadku nastąpiłby bardzo gwałtowny wstrząs. Dla­
tego przypuszcza on raczej, że nastąpiła eksplozja w zbior­
nikach lub przewodach gazowych. 

wającą się z głównego silnika. 
Eksperci w Ośrodku Kosmicz­
nym Houston wyrażali jednak 

„Kosmos - 333" 
W Związku Radzieckim "'Wy-

strzelono wczoraj kolejnego, 
sztucznego satelitę „Kosmos-
333», 

trudnością jest ciasnota wehi­
kułu Aquarius, który miał wy­
lądować na Księżycu, a obec­
nie stanowi główne pomieszcze 
nie wobec uszkodzenia kabiny 
macierzystej, O tych niezmier­
nie uciążliwych warunkach in­
formowali oni spokojnie ośro­
dek naziemny, starając się na 
wet nie tracić poczucia Jiumo­
ru. 

Eksperci w Houston zapewnia 
li, że w każdym razie ilość tle 

Dziś w Wiedniu wznowienie 
radziecko-amerykańskich rozmów 

w spraw·ie ograniczenia zbrojeń 
strategicznych 

16 kwietnia o godz. 12 czasu 
warszawskiego rozpoczynają się 
w Wiedniu rozmowy między de­
legacjami USA I ZSRR w spra 
wie ograniczenia zbrojeń stra 
tegicznych (SALT). 

Rozmowy toczyć się będą na 
przemian w ambasadach ra-
dzieckiej i amerykańskiej. 

Z okazji rozmów, do Wiednia 
przyjechało 520 dziennikarzy z 
całego świata. 

Szef delegacji amerykańskiej 

na rozpoczynaJące się w czwar 
tek w Wiedniu rokowania ZSRR 
- USA w sprawie ograniczenia 
zbrojeń strategicznych złoźył w 
środę wizyte kurtuazyjną ra­
dzieckiemu szefowi delegacji 
Władimirowi Siemlonowowi. 
Było to pierwsze spotkanie 

obu partnerów od czasu wstęp 
nych rozmów, które prowadzo 
no w listopadzie I w grudniu 
ub. roku w Helsinkach. 

Slrajk powszechny 

"" Kalabrii 
15 

bm. odbył się strajk 
powszechny w Kalabrii, 
prowincji Włoch, znajdo 
jącej się na południu ~ra 

ju i należącej do najbardziej 
zacqfanych, Od pracy powstrzy 
mali się zarówno robotnicy prze 
mysłowi i rolni, jak i urzęd­
nicy. pracowniry handlu, komu 
nikacji, oświaty, poczty i tele 
komunikacji oraz rzem.ieślnicy 
i pracownicy turystyki. 

z powodu strajk.n od sodz. 24 

14 bm. nieczynne były promy 
utrzymujące komunikację po­
między Sycylią a półWyspem 
włoskim. Obsługa promów kur 
sujących między Regi0 Calabria 
a Messyną przyłączyła się bo­
wiem do strajku, proklamowa­
nego dla poparcia żądań re­
form społecznych, przede wszy­
stkim nowej polityk; mieszka­
niowej. ochrony zdrowia i re­
f-0rmy 11zkolnej. 

nu stanowczo wystarczy dla 
pomyślnego zakończenia podró­
ży. 

Przewiduje się. ł.e wodowan~e 
nastąpi w ustalony~ termh.ue 
w piątek na Pacyfiku, pomię­
dzy Nową Zelandią a wyspą Sa 
moa. W Hooałon aatrona11ci ma 
iii. się snaleł~ w sobotę po 
północy według naszego eo:asu, 
będą prsewiezieni z Samoa na 
pokładzie amerykańskiego trans 
portowca wojskowego. 
Amerykańska Agencja Areo­

nautykj i Przestrzeni Kosmicz 
nej (NASA) zorganizo~ał~ spe 
cjalną grupę, która k1er.u1e po 
wrotem „Apollo-13". Obllcza o­
na że po doko!Ulnej korekturze 
„Apollo-13" dokoua wodowania 
17 kwietnia około godziny IS.OO 
naszego czasu .w rejonie polud 
niowo-zachodniej części Pacyf! 
ku pomiędzy - jak już poprzed 
nio donoszono - archipelagiem 
Samoa a Nową Zelandią. 

Dyrektor NASA, Paine, oświadl 
czyi, że awaria na stat_ku ko~ 
micznym „Apollo-13" n1ewątplt 

W czwartek rano o go­
:lzinle 5.13 czasu warszaw­
skiego załoga statku „Apol 
lo-13" dokona nowej ko­
rektury trajektorii, ażeby 
wprowadzić pojazd na naj 
korzystniejszy tor przy wej 
ściu w gęste wa-rstwy at­
mosfery. 

wie wywrze istotny wpływ na 
amerykański program kosmicz­
ny. 

z różnych krajów nadchodz~ 
wiadomości o pragnieniu przyj 
ścla z pomocą załodze „Apollo-
13" w niebezpiecznym momen-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

w w. Lenina 100-lecie urodzin 

zakończyła obrady 
W łrodę w Pałaea Kultury i Nauki w Warszawie zak1>ńczyły 

się Z-dniowe obrady centralnej sesji naukowej. 7.organizowanej w 
100-lecle urodzin W. Lenina I' po święconej e>mówieniu wpływu i· 
diet leninowskich aa lludownict wo socjalizmu w Polsce. 

Organizatorem tego uroczyste­
go spotkania kilkuset przedsta­
wicieli świata nauki i kultury 
z całego kraju była Polska Aka 
demia Nauk oraz Centralna 
Szkoła Partyjna i Za.kład Histo 
riJ Partii przy KC PZPR, a 
także Uniwersytet Warszawski. 

wiekowy dor:>bek Polski w za­
kresie zastosowania nauk Leni­
na do konkretnej rzeczywistoś­
ci, wynikającej z naszych dzie 
jów I naszych właściwości na­
rodowych. Wskazano m. · in. że 
Istnieje konie:zność przepojenia 
rtuchem metodologii leninow­
skiej wszystkich poczynań nau 
kowych w zakresie dyscyplin 
społecznych i politycznych. 

W środę. w drugim i ostatnim 
dniu obrad. uczestnicy spotka 
nia wysłuchali dalszych trzech 

1 referatów i kontynuowali dys 
kusję, · 

(ms) 
Szczegóły na str. 2 
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„Lenin- Polska 

- Polacy" 

Polski film TV 
„Lenin, Polska, Polacy" 

tak brz,ni tytuł polskieg0 tele­
wizyjnego filmu dokumentalne 
go, który nadany zostanie w 
p~ogramie TVP w czwartek 16 
bm, o godz. 21.00 i powtórzony 

Przedstawione w czasie se­
sji referaty, których autoł'ami 
byli wybitni polscy specjP.liści 
z zakresu nauk społecznych i 
politycznych, profesorowie, 
Henryk Jabłoński, Jan Szcze­
pański „ Jerz'f Topolski, Witold 
Nowacki, Władysław Zastaw. 
ny, docenci: Tadeusz Jaroszew­
sld i Jerzy Kossak oraz dr 
Norbert Kołomejczyk, jak rów­
nież szeroka dyskusja, w której 
uczestniczyło ponad 30 naukow­
ców - wykazały, Iż myśl leni 
nowska, metodologia Len~na i 
teorie stworzone przez twórcę 
państwa radzieckiego ogromny 
wpływ miały i mają nadal na 
współczesną myśl społeczno-po. 
lityczną. Są me wciąż niezwy 
kle aktualne I znajdują zasto­
sowanie tak w teorii, jak I w 
praktyce we wszsytkich postę 
powych krajach świata. 

w piątek 17 bm, o gody 

Urna z ziemią z Uljaoowśka w lodzi ../" 

Uroczyslość w EC-li 

Na sesji podsumowano ćwierć 

,, ...... ___ „, .... ____ .._ 

Dziś 6 stron 

Lenino -IRI. 
W dniu wczorajszym w EC-II 

lm. Lenina odbyła się podnio­
sła uro~zysto.•ć. Załoga Elek­
trociepłowni podejmowała de­
legację Kopalni Lenin, która 
przywiozła do Łodzi urnę z 
ziemią z Uljanowska. miejsca 
urodzin Włodzimierza Lenina. 

Po uroczystym powitaniu u 
bram miasta delegacja udała 
się do Domu Kultury „Energc. 
tyk" na !!POtkanie z załogą 
EC-Il. Pozdrowienia od miesz­
kańców Uljanowska przekazał 
łódzkim energetykom sekretarz 

KZ PZPR Kopalni Lenin - J. 
Kania, który wchodził w skład 
delegacji przebywającej w Ul­
janowsku. 

Na zakończenie uroczystości 
odbył się finał konkursu pn. 
„co wiesz o Leninie I Kraju 
Rad" oraz część artystyczna. 
Dziś delegacja opuszcza na. 

sze miasto udając się do Poro­
nina. gdzie pod pomniklem 
wodza rewolucji złoży urnę z 
ziemią z Uljanowska. 

(cis) 

Rada Europejska 
potępia juntę grecką 

Na posiedzeniu w Strasburgu 
IS bm. Rada Europejska, opie­
rając się na raporcie Europej­
skiej Komisji praw człowieka, 
potępiła !untę grecką za meto. 
dy stosowane wobec więźniów 
politycznych. 
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Po raz pierwszy-„Dzień Włókniarza" na Politechnice 

W uchwalonej na tym posie­
dzeniu rezolucji rada domaga 
się, aby rząd grecki nlezwłocz 
nie zaprzestał torturowania i 
innych form brutalnego trakto 
wania więźniów politycznych o­
ra,z żąda wypuszczenia na wol­
ność wszystkich aresztowanych. 

Flaga NRD 
dopuszczona 

na terenie NRF 
We wtorek zakomunikowano 

w Bonn, że 12 marca br. rząd 
federalny uchwalił, iż naga i 
symbole państwowe NRD mogą 
odt~d być wywieszane na tere-

1 
nie NRF z okazji imprez sporto 
wych, tarsów i innych wyda­
rzeń. 

Uczelnia-:-przemysł =nowoczesność 
Wczoraj po raz pierwszy w hi. 

&torii Politechniki Łódzkiej 
obchodzono na tej uczelni 
Dzień WlóknlaTza. 
Otwierając wczorajszą uro­

czystość dziekan Wydziału 
Włókienniczego PŁ doc. dr J. 
Szosland powitał prof. M. Ser­
wińskiego - rektora PŁ, mi­
nistra przemysłu lekkiego -
T. Kunickiego, sekreta·rza ZG 
zw. Zaw. „Włókniarzy" - J. 
Jamroziaka. przewodniczącego 
ZG SWP - M. Wrężla, a także 
przedstawicieli władz partyj. 
nych I administracyjnych u­
czelni, profesorów i licznie 
zgromadzonych przedstawicieli 
łódzkiego przemysłu. Specyficz 
nY charakter wczorajszej uro­
roczystości podkreślił w swym 
wystąpieniu minister Kunicki. 
PŁ pełni od ćWierćwiecza ro­
lę pierwszej i jed:Yllled kutni 

kadr dla przemysłu lekkiego. 
Miarą jej ważności i rangi 
mogą być obecne ! przy­
szłe zadania przemysłu lek­
kiego, By im sprostać, prze­
mysł ten musi bazować na wy 
soko kwalifikowanej kadrze fa 
chowców. Wprowadzenie no­
wych technologi\, surowców I 
maszyn wymaga wiedzy, połą­
czenia w codziennej działalno­
ści - teorii z praktyką. Fakt, 
Iż w r. 1959 na tysiąc zatrud­
nionych w przemyśle lekkim 
przypadało ł inżynierów, a w 
dziesięć lat później - 8. nie 
zaspokaja wyrosłych z fakty­
cznych potrzeb „apetytów" te­
go przemysłu. Dlatego też -
Jak wynikało z · wystąpienia 
doc. dr J, Nowakowskiego, Pro 
dziekana Wydz. Włók .. a takte 
wypowiedzi rektora prof. Ser­
wińskieso. ł6d11ka uceloia w 

dalszym ciągu doskonalić bę­
dzie zarówno sam model ksztal 
cenia inżynierów włókienników, 
jak i system wzajemnych wi„. 
zi uczelnia - przemysł, pod ka 
tem najpilniejszych potrzeb te­
goż przemysłu. Przechodzi on 
bowiem zasadnicze zmiany ja­
kościowe - z rzemieślniczych 
niemal do wielkoprzemysło­
wych metod produkcji. Stąd -
ogromna rola zaplecza nauko­
wo-badawczego przemysłu lek­
kiego i merytorycznej koordy­
nacji 1ego trzech instytutów, 
IO laboratoriów centralnych i 
250 zakładowych - z pracą pla 
c6wek uczelnianych. 

Obecnie dzięki faktycznemu 
mecenatowi przemysłu lekkie­
go, który w słus%Dej trosce o 



, 

Po·mnl·k 
lełmków pelskich 
stanie w Danii 

Walka o urato~anie Naukowcy z Moskwy 
z UJizqtq UJ Łodzi 

9 mada br., w 25 r~znicę za 
kończenia drugiej wojny świa_ 
towej, w duńskiej miejscowoś­
ci Slaglille odsłonięty zostanie 
pomnik ku czci lotndków pol­
skich, zestrzelonych na.<! tery­
torium Danii. Ind<?jatorem bućl-o 
wy pomnika są członkowie dil'ń 
skiego związku byłych wlęźrnów 
Stuthoffu. 

Próba samobójstwa 
Paoa,,;ulisa 

Alexa\lldr06 Panagulis, 31-letni 
tołnierz grecki ska1zany w listo 
padzie 1968 roku na śmierć za 
próbę dokonania zamachu na 
życie premiera Jeorjosa Papa­
dbpulosa. usl!owa.ł we wtorek 
popełnić samobójstwo. 

Panagulis. który podpalił ma_ 
terac i prześcieradła w celi wlę 
ziennej I uległ poważnemu po­
paneniu. został przewieziony 
do wojskowego szpitala. w Ate 
nach. 

(t,POGDOA-1 -------
Zaehmurzenie umiarkowane, 

przejściowo duże. W nocy przy 
mrozek około minus 2 $t., w 
ciągu dnia około plus 9 st. c. 
Wiatry słabe, zachodnie. 

Jutro zachmurzenie um!arko­
wane. Nieeo cieplej, 
Skiń ce dziś zajdzie o godzi­

!l'lie 18.40, a jutro wzejdzie o 
4.42. 

Imieniny 
i Julia. 

obchodzą Benedykt 
(Z) 

W dniu 15 kwietnia 1978 r. 
zmarł nasz ukochany mą,t 

brat 
S.tP. 

Czesław 
Biernacki 

Pogrzeb i nabożeństwo . ta­
ł-0bne odbędą się 11 kwiet­
nia br. o godz. 11 na cmen­
tarzu rzym.-kat. .na · Powąz­
kach w Warszawie. o czym 
powiadamiają pocrą:teni w 
głębokim żalu 

ŻONA, BRAT i RODZINA 

(Dokońc~ ze str. 1) 
Cie wodowania. z Singapurń 
donoszą, że do licznych okrę­
tów amerykańskich, które obser 
wują przypuszczalne miejsce w-0 
dowania dołączyło się sześć jed 
nostek brytyjskiej floty Dale­
kiego Wscho:lu. Okręty fran­
cuskiej marynarki wojennej o­
trzymały rozkaz trwania w po­
gotowiu na wypadek gdyby i 
one mogły przyjść z pomocą 
astr-0nautom. Analogiczny roz­
kaz wydany został przez włos 
kiego ministra obrony. Prag­
nienie udziału w akcji ratowni 
czej zadeklarowałv też Austra­
lia i Nowa Zelandia. 

Szef rządu radzieckiego A­
leksiej Kosygin wystoS-Ował de­
peszę do prezydenta USA, Ri­
charda Nixoaa, w związku z 
lotem „Apollo-13". 

Z niepokojem śledzimy lot 
statku kosmicznego „Apollo-13". 
który doznał awarii - głosi de 
pesza. Pragnę poinformować, że 
rząd radziecki nolecił władzom 
cywilnym i wojskowym Związ­
ku Radzieckiego wykorzystanie, 
w razie potrzeby, wszystkich 

śrof.ków w celu udzielenia po­
mocy w ratowaniu kosmonau­
tów amerykańskich. 

W imieniu rządu radzieckie­
go wyrażam nadzieję, że mężni 
kosmonauci Lovell, Swigert i 
Haise pomyślnie powrócą na 
Ziemię. 
Papież Paweł VI wyrazn głę 

boką troskę o los astronautów 
i życzył im szczęśliwego powro 
tu. 

Radzieckie s.tatki, „Akademik 
Rykaczew0 1 „Nowopołock" 
znajdujące się na Oceanie Spo 
kojnym zmieniłv kurs i skiero 
wały się do re.iÓnu przy„„szcz~I 
nego wodowania „Apollo-13". 
Załogom statków polecono, a­

by w razie konieczności zrobi 
ły wszystko w celu okazania 
pomocy i rat-Owania amerykań­
skich kosmonautów Lovella, 
Swigerta i Haise'a. 

Prezydent Nixon postanowił 
odroczyć do noniedziałku lub 
wtorku przyszłego tygodnia 
przemówienie telewizyjne na te 
mat Wietnamu. które miał wy I 
głosić w ezwartek wieczorem. 
Rzecznik Białego Domu wyjaś-

§uroUJo karo 
za zuchwały napad 

na skierniewicki „Chemostal" 
Wczoraj w Sądzie Woj. dla 

woj. łódzkiego w Łodzi, zakoń­
czyła się rozprawa karna prze­
ciwko mieszkańcom Pruszkowa 
- 35-letniemu Edwardowi Fun­
towiczowi, 28-letnlemu Andrze 

•jowi Pierańskiemu I 26-letnie­
mu Marianowi Krajewskiemu, 
sprawcom jednego z najbar­
dziej zuchwałych napadów ban 
dycklch w' dziejach naszej po­
wojennej kryminalistyki. 

W ciągu tygodniowej rozpra­
wy, 5-osobowy komplet sędziow 
ski, biegli lekarze, oskarżyciel 
publiczny i obrońcy poddali 
precyzyjnej analizie wszystkie 
szczegóły, które mogły ukazać 
motywy. bodźce i ok.oLiczności 
przestępstwa, które spotkało się 
z tak powszechnym potępie­
niem. Sąd nie zaniedbał nicze­
go, by udokumentować jak da­
lece szkodliwe niebezpieczne i 
groźne dla społeczeństwa są po 
stawy, jakie reprezentuje trój 
ka oska.rżonycb w tym proce­
sie. 

Wczoraj w s>Z6stym drnu roz 
prawy, miejsca przeznaczone 
dla publiczności wypełnili prze 
de wszystkim członkowie ro­
dzin oskarż<>nych oraz miesz­
kańcy Pruszkowa i Skiernie­
wic. w_ pełnym ma1jestaele pra 

wa, przewodniczący składu sę­
dziowskiego. T. Goździcki, przy 
stąpil do odczytywania wyroku. 
Wszystkich trzech oskarżonych, 
sąd uznał za winnych za­
rzucanych im w akcie oskarże­
nia czynów i skazał: przywód­
cę grupy przestępczej, Edwarda 
Funtowicza na karę 25 lat po­
zbawienia wolności, 100 tys. zł 
grzywny. 10 lat pozbawienia 
praw obywatelskich i konfiska­
tę całego mie-'1ia. Drugiemu os­
karżonemu Andrzejowi Pie­
rańskiemu, sąd wymierzył karę 
14 lat więzienia, 50 tys, złotych 
grzywny, 8 lat pozbawienia 
praw obywatelskich i konfiska 
tę mienia, a trzeciemu członko 
wi bandy. !Warianowi Krajew­
skiemu - karę 12 lat więzie­
nia, 50 tys. zł grzywny, 7 lat 
pozbawienia praw obywatel­
skich oraz konfiskatę mienia. 
Ponadto tytułem opłaty sądo­
wej. sąd zasądził na pokrycie 
kosztów procesu od Funtowicza 
11 tys. zł, od Andrzeja Pierań 
skiego i Mari'łna Krajewskiego 
po 6 tys. zł. 
Przewodniczący kompletu sę­

dziowskiego T. Goździcki, ob­
szernie uzasadnił postanowienie 
sądu w tej sprawie. Wina oskar 
żonych od początku nie budziła 

nil, że prezydent uwata za nie 
właściwe obciążanie sieci tele 
wizyjnej gdy panuje jeszcze nie 
pewność co do losu załogi „A­
pollo-13". 

Heinemann 
Lilbke . 

-1 

w Berlinie zach. 
Prezydent NRF, Gustav Hei­

nemann i jego poprzednik na 
tym stanowisku H. Luebke przy 
byli w środę do Berlina zachod 
niego. W czasie pobytu w Ber­
linie zachodnim Heinemann 
spotka się m. in. z rządzącym 
burmistrzem miasta Klausem 
Schuetzem oraz odbędzie rozmo 
wę z przedstawicielami prasy 
zagranicznej. Luebke, który pia 
nował w tym ·samym dniu wi­
zytę w Berlinie zachodnim, zo­
stał zaproszony przez Heineman 
na d·o wspólnej podróży. 

najmniejszych . ,,;,ątpliwośc!. 
Większość okollezności zarzucar 
nych przestępstw potwierdzili w 
swych zeznaniach sami oskarże_ 
n.i, a następnie świadkowie. 
Dzięki precyzyjnym czynnoś­
cllom organó,N ścigania, zabez­
pi~zone zostały dziesiątki do­
wodów rzecz<>wych ;eh winy -
cały arsenał broni. akcesoria 
w postaci łomu. sznurów do 
wiązania strażników. fałszy­
wych tablic samochodowych, 
walizek na pieniądze , itp. Sąd 
orzekł, że nie może być okoli­
cznością łagodzącą fakt nie. 
spełnienia bandyckich planów. 
udaremnienie przez przypadek 
zuchwałego rabunku. Prze? 
przypadek. gdyż proces ten od­
słonił m. in. lak wiele jeszcz<> 
karygodnych zaniedbań wystę­
puje w zabezpieczeniu, ochronie 
majątku spoi""znego. 
Wymierzając surową karę, 

sąd oparł się na obowiązują­
cych za tego rodzaju przestęp­
stwa - sankcjach przewidzia­
nych w naszym kodeksie kar­
nym. z tych powszechnie zna­
nych sankcji, musieli sobiP 
zdawać sprawę oskarżeni, lecz 
mimo to, nie zawahali się ich 
na.-uszyć. Wszyscy oskarżeni 
uprzednio już karani, otrzyma­
li odpowiednią przestrogę. Mie­
li pełne szanse spokojnego uło­
żenia sobie życi~. Szanse te 
świadomie Jednak odrzucili. 
Sąd w uzasadnieniu poświęcił 
najwięcej uwagi postaci główne­
go oskarżonego stwierdzając, że i 
jednostki o tak dużym nasile-

1 niu zlej woli, muszą być izolo-
wane od spoleczeństwa. / 

M. KRAJOWNA 

Do Lodzi przy<byli wczoraj Goście radzieccy poza wizyta 
naukowcy ze Związku Radzie- mi w wyżej wym. instytutach, 
olci.ego: prof. B. D. Pietrow - spotk;ill się z rektorem Akacte­
kierownik Katedry Historii M~ mil Medycznej I I sekretarzem 
dycyny w Instytucie H igieny KU ?ZPR, dzi.ś zaś uczes-tni­
Społecznej i Organizacj.i Zdrowia czyć będą w zebraniu nauko­
im. Siemieszko w Moskwie ora1. wym oddziałów łódzkich: Pol­
prof. G. I. Caregorodcew - sk!ego T-wa Szpitalnictwa. Sek 
doktor nauk fliozoficznych, ki" cji Medycyny Spolecznej PTL, 
rownik Katedry Filozofil Aka- Towarzystwa Higienicznego 1 Hi 
demii Nauk Medycznyeh w M<> storld Medycyny. Zebranie !>Il· 
&kwie. święcone jest leninowskiej kon 

cepcji socjalistycmej slużl>v 
Naukowcy radzieccy utrzymu zd.rowla. (tar) 

ją wieloletnie kontakty nauko-----------------­
we z Polską. Wybran11 tematy­
ką są g!ównle problemy śro­
dowiskowe medycyny z uwzględ 
nienlem aspektów ekonomicz­
nych 1 socjologleznych. 

Jak iniormuje prof. Carego­
rodcew - autor dziel socjolo­
giczno-medycz,nych - w przy­
gotowaniu jest wspólne wyda­
nie książki trak·bującej o tych 
zagadnieniach pt. „Człowiek l 
środoWl.<lko". 

Prof. Pietrow Interesuje s>!ę 
szczególnie problematyką etyki 
lekarskiej w medycynie społecz 
pej. Lódzkie instytuty: Mędycy 
ny Spolecznej i Medycyny Pra 
cy, reprezentujące doświadcze­
nia naukowe na gruncie dzia­
łania w środowiskach przemy­
s!owyeh, dysponują bogatyll' 
materiałem, interesująeym rą. 
dziee>kich naukowców. 

Kronika wypadków 
+ Wczoraj o godz. 17.10 na 

ul. Zachodniej przy ul. Pod­
rzecznej na przejściu dla pie­
szych potrącona została przez 
tramwaj linii 'lll/7 kobieta o 
nie ustalonym nazwisku. która 
poniosła śmierć. Swiadk<>wie 
tego wypadku proszeni są o 
skontaktowanie się z WKRD 
Mo w Łodzi ul. w. Bytom­
skiej 60 lub telefonicznie na nu 
mer 5-16-62. 

+ W mieszka·nlu A. Rozena 
w domu przy ul. Próchnika od 
nie wyłączonego żelazka zapa_ 
liły się meble. 

+ Na ul. Hutora od rozpa­
lonego pieca zapaliło się drze­
wo i podłoga. Poszkodowaną 
jest Helena Fudalewska. 

+ W miejscowości Dąbrowa 
Duża pow. Brzeziny samochód 
prowadzony przez Kazimierza 
K. wskutek uszkodzenia dętki. 
wpadł do rowu. Straty wyno­
s>zą 15 tys. zł. 

+ W Łowiezu 4-letni Janusz 
M. wpadł do dołu z wodą przy 
gotowaną do budowy. Chłopiec 
po11iósł śmierć. (z) 

Po zakłuł 
. 

p11anemn 
noż.,,czkami „ 

człowieka 
W Sądzie Woj. zapa<ił wczoraj 

wyrok przeciwko dwóm spraw­
com pijackiej rozróbki, jaka 
miała miejsce 2. IX. ub. roku 
w Rawce w pow. skierniewickim. 
W sprawie tej na ławie oskrażo­
nych zasiedli 31-letni mieszka­
niec Bartnik w powiecie skier 
niewickim Jan Kaliński i 31-
letni mieszkaniec Łodzi (ul. 
Grabieniec lla) Leszek Marce­
wicz. Pierwszy z nich oskarżo­
ny został o zabójstwo niejakie­
go Leszka Dobrzelewskoego, 
drugi o udział w bójce z tak 
tragicznym skutkiem. 

2 września ub. roku obaj o­
skarżeni uczestniczyli w imie­
ninowej libacji, która odbyła 
sie w restauracji w Rawce. 
Niesyci wrażeń, upatrzył! so­
bie jednego z uczestników im­
prezy Ryszarda G„ który wcze 
śniej opuścił lokal l udał się 
na pobl·iską stację PK.P. Na 
peronie zaczęli mu ubliU!ć. 
Gdy Marcewicz uderzył Ryszar­
da G .• ten wraz ze swym ko­
legą zaczęli uciekać. 

W sytuację tę wmieszał się 
zupełnie przypadkowo idący w 
towarzystwie znajomych polną 
drogą. także podchmielony Le­
szek Dobrzelewski, kolega za­
czepionego Ryszarda G. W cza 
sie pogoni Jan Kaliński z za­
wodu fryzjer. często noszący 
przy sobie swe narzędzia pra­
cy. zadał Dobrzelew&kiemu ude­
rzenie ostrzem nożyczek, na 
skutek którego, mimo operacji 
w szpitalu, ten ostatni zmarł 
śmiercią gwałtowną. Kaliński 
i Marcewicz pobili w tym 
dniu jeszcze kilka Innych osób, 
które próbowały interweniować 

w pijackim zajściu. 
Sad uznał winę obu o•karto­

nycb i skazał J. Kalińskiego na 
kare 15 lat więzienia. a L. Mar 
cewicza na a lat więzienia. 

M. KR. 
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Nie spełnione marzenia hokeistów ŁKS Riezapomniane emocje piłkarskie 
Dobra postawa hokeistów 

LKS w rozgrYWl<ach mistrzow­
skich sezonu 1969-1970 zaostrzy 
la „aipetyty" kibiców. Sądzili­
śmy, że nasz zespół zajmie lo­
katę co najmniej w pierwszej 
trójce naj\epsz~h polskich dru 
żyn. WY'Jllkał-Q to z aktualnego 
poziomu reprezentowanego przez 
lódzki zespól. Tymczasem w 
ostatnich kolejkach spotkań, 
dosłownie na finiszu, łodzianie 
dali się WY'Przedzić Baildono­
Wi i w rezultacie zajęU „tyl­
ko" CZ'Wal'te miejsce. Zdajemy 
sobie dobrzę sprawę z tego, że 
LKS stać na lepszą. niż czwa r­
tą lokatę, stąd nasze pretensje 
do łód?Jkicb hokeistów. Przecież 
w tym zespole występuje bądź 
co bądź czterech aktua.larych 
reprezentantów P<>lskl. Cóż, „tak 
k-rawiec kraje, jak mu materii 
staje"; widocznie LKS po 
prostu nie m-Ogl zająć leps·zej 
lokaty. W sumie więc, mimo 
pewneg.o niedosytu, dziękujemy 
łódzkim hoke!&tom za dobrą po 
stawę w rozgrYWkach mistnow 
sk'ich 1 prosimy o wi~ej tego-

l'OC?Jill\ jesienią i przyszłoroczną 
wtlosną. A oto aktualna tabela: 

1. GKS 
2. Podhale 
3. Baildon 
ł. LKS 
5. Legia 
6. Naprzó« 
7. Polonia 
8. Pomorzanin 
9. Murcki 

10. Cracovia 

50 
ł8 
u 
ł3 
38 
36 
31 
26 
24 
20 

130-7ł 
165-99 
186-96 
142-109 
120-128 
130-152 
157-185 
128-159 
118-179 
104-199 

„Królem strzelców" w łódz­
kiej drużynie został najlepszy 
napastnik w Polsee ~rzysztot 
Białynicki, który na ogólną 
!lość strzelonych przez łodzian 
142 bramek zdobył "J:I. Tuż za 
nim z 25 bramkami znalazł się 
Józef Stefaniak. Dalsze miejsca 
w kolejności zajęli: Urbański 
- 16, Lejczyk i Słowakiewicz 
po 13, Kopczyński - 12, Stole­
cki - 7, Szewczyk - 6, Choda­
kowski, Pokorski, Odorowiez, 
Lagoda J Jakubczyk po 4, LP· 
szczyński 2 i RakoW1Ski - 1. 

(5) 

Lodzlanie na liście 

najlepszych pływallów Polski 
Opubl!kl'.YWana ZoStała lista naj 

lepsz~h pływaczek i pływaków 
Polski. Na liście seniorów . znaj 
dują się również ret>rezentancl 
Lodzi. 

Wśród kobiet w wyścigu na 
100 m stylem klasy'cznym Pa­
wll.kówna z MKS III zajmuje 
trzeci.e miejsce - 1.2L,2. Tut 7.R 
nią jest pływaczka Anilany 
Mu~alówna z tym samym cza­
sem. 

Wśród mężczyzn na Uście wy 
rómionych znajdujemy trzech 
łodzian. Bartczak z Anilany w 
wyścigu na f.500 m tajmule 
3 miejsee - 18.~4,3, a Wiślicki 
ze Startu sklasyfikowany z,ostał 

na czwartej pozycji z czasem -
18.25,4. Domarańezyk (Start) na 
aoo· m delfinem zajmuje ł miej­
sce· - 2.20.2. 

Obok seniorów lJódt posiada 
równie:!: wyb~tnych junl:orów I 
młodzików. Jak na11 p·o!Jnformo­
wal prezes LOZP p. W. Sku­
pil'l.skl na wyró:!mten!e wśród 
juniorów zasługują: A • . Zachara 
z Wlók·niarza w wy§cigu na 

400 m stylem dowolnym -
5.12,0, podczas gdy najlepsza 
nasza seniorka Zakrzeczańska 
na tym dystansie osiągnęła 
czas - 5.03,4. W. Bukowski z 
Włókniarza 100 m sty'lem dowol 
nym przepływa w czasie - 58,0. 
Rekordzista Polski Pacelt le~i­
tymuje się czasem - 53.R. 

w grupie młodzików asem 
jest s. Sztyler z li LO. Oto 
jego czasy, które są jednocze­
śnie rek<>rdami Polski młodzi­
ków 100 m st. klas 1.15,9 (naj 
lepszy w Polsce jest Klukowski 
- 1.08.6). Na 200 m st. klas. 
Sztyler <>sląga - 2.49.3. podczas 
gdy Klukowski dysta<!ls ten prze 
pływa w czasie. - 2.30,3. 

Na wyróżnienia ponadto za­
sługują M. Dobrowiak r An!Ja­
na). A. Osieka (Start) i K. Ka· 
We<!kl (ll LO). 

Cieszy nas. te po dłutszej 
przerwie zaczynaią dochodzić 
do glosu plywaey naszego m:a­
sta. Długofalowa praca prowa­
d.zona w szkołach zaczyna wy­
dawać owoce. W 

i DZIENNIK ŁO_DZIU ai; &a (6752) 

Górnik-AS Roma 2:2 Feijenoord- Legia 2:0 
Wczoraj na stadionie śląskim 

w Chorzowie odbyło się w o­
be<?ności 100 tys. Widzów re­
wanżowe pólllnalowe spotkanie 
o Puchar Zdobywców Pucha- · 
rów Górnik - AS R-Oma. Po 
dramatycznej walce, mecz za­
kończył się wynikiem remiso­
wym 2 :2. W normalnym czasie 
był remis 1 :1, a do przerwy 
prowadziła Roma 1 :o. 

Bramki dla Romy zdobyli -
Capello w 10 min. z karnego I 
Scaratti w 120 min. Dla Górni 
ka - Lubański w 89 min. z 
karnego i w 94 min. 

GORNIK - Kostka, Kuchta, 
Oślizło, Gorgoń, Latocha, "llek, 
Szołtysik, Wilczek, Lubański, 
Deja (Szaryński), Banaś. 

ROMA - Ginulfi, Scarattl„ 
Bet, SaJvori, Santarini, Fra.nzot, 
Cordova, Capello, Cappellini, 
Peiro, Landini. 
Sędziował Ortiz de Mendebil 

(Hiszpania). 
Piłkarze Górnika rozpoczęli 

w bardzo dobrym stylu, prze­
prowadzając szybkie akcje I 
stwarzając wiele niebezpiecz­
nych sytuacji pod bramką Wio 
ską. W 10 min. podczas jedne 
go z kontrataków sfaulowany 
został przez polskich obrońców 
Cappellini. Sędzia zarządził rzut 
karny I ze strzału Capello Ro 
ma objęła prowadzenie I :O. 

Po uzyskaniu prowadzenia tre 
ner Helenlo Herrera kazał swym 
zawodnikom wzmocnić obronę. 
Pod bramką wioską było 6-7 
zawodników, którzy szczelnie 
kryli polskich napastników. 
Pierwsza połowa zakończyła się 
wynikiem 1:0. Górnik miał w 
ciągu pierwszych 45 minut wy 
raźną przewagę w polu. 

Druga polowa upłynęła POd 
znakiem dużej przewagi piłka­
rzy Górnika. Drużyna Herrery 
broniła się bardzo skutecznie. 
Swietnie spisywał się także 
bramkarz Ginulfi, który obro­
nił groźne strzały Latochy (65 
min.) i Swltysika (72 min.). Po 
łacy byli wyczerpani beztistan­
nymi atakami, W ostatniej mi 
nucie Gorgoń sfaulowany został 
przez obrońców Włoskich na 
polu karnym i teraz dla odmla 
ny ~ędzia zarządził rzut · karny 
na bramkę wioską. Lubański 
strzelił w lewv górny róg i wy 
równał na 1 :1. 

Zgodnie z regulaminem. odby 
la się więc dogrywka. Jut w ł 

minucie Lubański przeszedł na 
prawą stronę i z ostrego kąta 
oddal wspaniały słrzał. Górnik 
Zabrze objął prowadzenie 2 :1. 

w drugiej dogrywce trener 
Herrera wprowadził do gry 
dwóch nowych zawodnil<ó"'.. 
Larosę i Braglię, którzy zajęli 
miejsce Landiniego i Cappelli­
niego. Przez dłuższy czas utrzy 
mywala się przewaga Polaków. 
W ostatniej minucie obrońca 
wioski Scaratti oddał strzal, któ 
ry zaskoczył bramkarza Kostkę. 
Roma wyrównała na 2:2. 

PO MECZU POWIEDZIELI: 

TRENER GÓRNIKA MI-
CHAL MATYAS: To był wiel­
ki, pechowy mecz. Najpierw 
straciliśmy bramkę z rzutu kar 
nego, a w ostatnich niemal se 
kundach zwycięstwo. Trzeba bę 
dme więc stanąć do trzeciego 
decydującego pojedynku. Przy:· 
gotujemy się niezwykle staran 
nie i będziemy walczyć. Roma 
to doskonały zespół umiejący 
grać taktycznie. Moi podopiecz 
ni dali z siebie wszystko i za­
służyli na duże uznanie. 

WLODZIMIERZ LUBAJQ°SKI: 
Myślę, że kibice byli żadowo­
leni z naszej gry. Graliśmy, tak 
jak umiemy najlepiej. Byliśmy 
bliscy awansu, a tak musimy 
jeszcze walczyć o miejsce w fi 
nale. Jestem optymistą. Wie­
rzę, że wreszcie uda się nam 
przełamać tę złą passę i w 
Strausbourgu wreszcie odniesie­
my zwycięstwo. 

HELENIO HERRERA - TRE­
NER DRUŻYNY ROMA: Jestem 
zadowolony z wyniku mecz11. 
Uważam, że w trzecim meczu 
wygramy z Górnikiem i znaj­
dziemy się w finale. Nie mam I 
pretensji do sędziego za podyk 
towanie rzutu karnego, aczkol 
wiek - moim zdaniem - nie 
musiał go dyktować. Moi POd· 
opieczni rozegrali bardzo dobry 
mecz takt:vcznle. Wvpelnili wszy 
stkle polecenia i dlatego... nie 
straciliśmy jeszcze szansy. 

MANCHESTER rTTY W FINALE 
PZP 

Piłkarze Manchester City za­
kwalifikowali się do finału roz 
grywek o Puchar Zdobywców 
Pucharów. zwvrie7.ając w re­
wanżowym spotkaniu Schałke 04 
różnicą czterech bramek - 5 :1 
(3:0), 

P!lkarze warszawskiej Legli 
ws-tau wyeliminowani z decy­
dującej rozgrywki o Puehar Eu 
ropy, przegrywając w Rotterda 
mie w rewanżowym pól.finało­
wym spotkaniu z mistrzem Ho 
landii Feijenoord O :2 (O :2). 

Bramki zdobyli: w 3 mln. 
van Hanegem i w 28 min. Ha 
sil. Sędzią meczu był Anglik 
Kevin Hovley. 

Legia: Grotyński, Stachurski, 
Z. Blaut, Zygmunt, Trzaskow­
ski, Deyna, Brychczy, B. Blaut, 
Żmijewski, Pieszko, Gadocha. 

Fe!jenoord: 'I\reytel, Haa.k, 
Israel, Lazeroms, van D~iven­
bode, Hasu, Jansen, Wery, Kind 
walyl, van Hanegem i Moulijn. 

Jutro początek AMP 
w szermierce 
Jutro w sali Studium WF PL 

przy Al. Politechniki Il rozpocz 
ną trzydniowe boje najlepsi szer 
mierze Akademiekiego Związku 
Sportowego, walczący o tytu­
ły mistrzów swojej federacji. 
AZS posiada w swoich szere­
gach wielu zawodników klasy 
światowej jak np. aktualny 
ml.sł;rz świata juniorów we flo 
recie M. Dąbrowski. czy repre­
zentant Polski Lisewski, stąd 
mistrzostwa zapowiadają się nie 
zwykle ciekawie. A oto szczel!ó 
łowy program zawodów. 

Piątek, 17 bm. godz. 9 !J.oret 
kobiet (eliminacje) 

g-odz. 12.30 sza;bla (eliminacje) 

godz. 16.30 uroczyste otwarcie 
mistrzostw 

godz. 17 półfinały i ftnałv w 
obu broniach. 

. Sobota, 18 bm. god.z. 9 łłoret 

mężczyzn (eliminacje) 

godz. 16.30 półfinały I flnaly 

Niedziela, 19 bm. gooz. D elil­
minacje S2lpady 

godz. 16.30 półfinały i finały. 

(S) 

w pierwszej części spotkania 
nasi pilkarze, niestety, rue 
mieli nic do powiedzenia. Stro 
ną, która dyktowała grę byl1 
Holendrzy. Od początku spotka 
nia gospodarze stwarzali bar­
dzo groźne sytuacje pod bram 
ką Grotyńsklego I już w trze­
ciej minucie van Hanegem uzy 
skal prowadzenie. Ta bramka 
dodała jeszcze większego ani­
muszu pewnym swego zwycię 
stwa Holenckom. Niepodzielnie 
panowali oni na boisku zdoby 
wając w 28 min. drugą bramkę 

ze strzału Hasila. 
Prowadząc 2 :O, piłkarze hol en 

derscy mogll sobie pozwolić w 
drugiej połowie na zwolnienie 
tempa gry, jednak k iedy za­
szła potrzeba, Holendrzy po­
trafili przyspieszyć akcję. Zwla 
szcza ataki lewą stroną prze. 
prowadzane przez Moulijna by 
ły groźne. 

W naszej ct.rużynie słabo za­
gra! Deyna, który tracil wiele 
piłek w pojedynkach z Holen 
drami. 

W ostatniej minucie spotka­
nia Polacy mieli Wielką szansę 
zdobycia honorowej bramki. 
Ostry strzał Żmijewskiego ~ram 
karz holenderski obronił z naj 
wyższym trudem. 
Zwycięstwo Feijenoordu było 

w pełni zasłużone. 

FEIJENOORD - CELTIC 
W FINALE PE 

W finale Klubowego Pucharu 
Europy zmierzą się Fe!jenoord 
I Celtic Glasgow. Piłkarze _Cel 
tlca pokonali bowiem I -eeds 
United 2:1 (0:1). 

Final 6 maja w Mediolanie. 

Złote 

odznaki ZPRP 
Komisja odznaczeń pny ZWiąa 

k·u Piłki Rę<?znej w Polsce przy 
znała czterem łód2'kim dzlala­
czom tej dyscypUny sportu zło 
te odz·nak!. 
Odznakę I stopnia otrzymał 

W. Okas. a Il stopnia: L. Jur­
czakowski, J, Pełka. t R. Szklen 
rok. (Dl) 



Skrót JrJSl~pienia ministra 
Kazimierza świtały 

-._na plenornqn 
posiedzeniu Sejmu 

Nasz wiek 

(prawie) XXI 

Co 
• p·anow1e 

Gdyby jeszcze ktoś wątpi!„ że wspólczesnu 
mężczyzna na Zachodzie jest nadziany tradu­
cyjnymt stereotypami - wyprowadzi go z ble­
du pewna ankieta. 

tylko jedną: potrzebę mtiości . Reszta, ich zda­
niem, to same wady. 
Ktoś mógłby powiedzieć: jak się tu dziwić, te 

równoupi-awnionym kobietom dalej utrudnia 
się: a) wstęp na studia, b) dostęp do pracy, c) 
pracę w ci ekawszych kierunkach, d) awans w 
pracy, e) karierę pozazawodową. Jeśli glówną 
cechą ich umyslu jest „Intuicja", niech lepi ej 
na wyczucie doprawiają zupę_ żeby panom bar­
dziej smakowała w domu niż w restauracji ..• 

P 
nedstaiw6aQąc rządowe 
pr-Ojekty ustaw - min. 
K. S w.i.taiła stwierd-z,ił , że 
stanowJą ane dalszy isto 
tny k·rok w ksztaltowa­
niu socjali&tycznej dys-

' cypli.ny społecznej i praworząd 
nych s.tDsunków w naszym lu­
dowym ·państwie. P2'JPR, orga­
na władzy i · alitninistracJi pań­
stwowej J'.)OŚ'w.ięcają wiele uwa 
g; spr.rowom podnoszenia socja­
lii&tycznej Ś'Wł"adomości naszego 
społecz-eń"11wa , dyscypUny i po 
S2anowania clla1 prawa - !)Od­
'kr~1i1 · mówca. 

·' Min. K. Sw>Uea scharaktery­
'ZA>Wal zaosaidn:iicze• aałożet>ia pro 
jektów. 

PO PIE&<WSZE: w nowym 
projekcie zdecydowana Więk­
szość wykroczeń podl.ega s.a·nk 
ej i, w •której pr.zewa-ża element 
wychowawczy, polegający w 
głównej' mierze na resocjałizacjl 
sprawcy w ramach jego środo 
wiska a środki po2lbawi:enia 
wo!noŚci s11osllje S'ię oo wykro, 
czeń charakteryzują.cych się 
i stotnym st>opniem społeczne­
go niebe2lp!eezeństwa. Niektóre 
czyny, t11akotCJ1Wane dotąd jako 
przestępstwa , za11crono do ste-. 
ry wykroc:reń. 

PO DRUGIE: .JedRym z pod 
stawowych zalmeń projek·tów 
jest szerok'iie odwołaJtlie się do 
udziału cz~nlka społecznego i 
do środków społecznego ocldzia 
lywania. Jió!st to jeden z kon­
kretnych prze,.awów zasady lu­
dowladztwa, Da której QP>era 
się nasz ustrój. 

PO TRZECIE: Za.dani.em na­
szego usta·woda<Wstwa jest za­
.pewnienie pelnej ochrony praw 
nej tym dobrom, w których 
urreczywl&tn»a się socjali­
s tyczny charaokter zasad współ 
żyda i porządku publicznego, 
j ako wyraz hoarmonljnego ze­
spolenia praw i interesów oby 
w atell z inter.esem ogótnOBpo­
lecznym. 

PO CZWARTE: Zaodania na­
s z.ego ustawodawsłlwa w dzie­
d zin ie przeclwdLiałanla narusze 
n iom porządku prawnego nie 
mogą być pojmowaine wąsko i 
sprowadzać S>ię jedynie do fun 
kcj i ści~ani a i karan~. W nie 
mniejszej mierze odgrywają o­
ne funkcję za,pobiegawczą. 

:lin. K. Switala pow1e-

M d zial następnie. 
Pr-ojektowane a.stawy 

zachowują .u.ksztattowaną 
JUZ, sprawcnoną w pra)Ctyce l 
stanowiącą trwały doroóe!.s so­
cjalistycznego systemu ustrojo­
wego, Instytucję kolegiów <>rze 
kających. Otrzymują one obec 
nie nazwę kolegic'.tw do spraw 
wykroczeń. 

Od 1952 r., tj. od czas'll refor 
my orzecznictwa karno-aclminl­
stracy}nego, w kolegiach zasia 
dala około !!OO tys. osób, w tym 
ponad 54 proc. robotników i 
chlopów oraz specja.Jistów z 
różnych dziedzin. 
Szybkość rozpoznawania spraw 

przez kolegia terenowej wła­
.dzy, umiejętność indywiduali­
zacji rozstrzygnięć, stosownie do 
wagi czy.nu l osobowości spraw 
ców oraz sprawność wykony­
wania własnych decyzji - czy 
nią orzecznictwo kolegiów sku­
tecznym, o wysokich walorach 
wychowawczych. W ostatni.eh la 
tach liczba wykroczeń z.mniejszy 
la się o blisko 3/4. Okol.o 70 proc. 
spraw rozpoznawanych przez 
kolegia - stanowią sprawy chu 
ligańskie. wykroczenia przeciw 
ko porządkoWi l bezpieczeń­
stwu ruchu na drogach publicz 
nych, drobne krad.zieże 1 spe 
kulacje oraz naruszenia przepi­
sów o ochrome przeciwpożaro­
wej. 

Przedstawtcme projekty ustaw 
utrzymują mandatowy tryb ka 
rania. Doraźny, szybko egzek­
wowany manda~ karny. stano­
Wi skuteczny. odczuwalny przez 
sprawcę sposób reagowani,a na 
wykroczenie. 
Przedstawiaj ą<: najważniejsze 

z nowych proponowanych roz­
wiązań, mówca stwierdzll m. 
i!ll.: 

w myśl projektu prawa o 
w y kroczeniach , organizacje spo 
leczne i kolektywy pracowni­
cze posiadają szersze niż do­
tych<'zas możliwości poniecha­
nia k ierowania do kolegiów 
spraw swych członków lub pra 
cewników I zastosowania wzglę 
dem nich - bezpośredni<> w za 
kładz i e pracy - środków wy­
chowawczych i dyscyplinar­
nych. jeśli uznają. te środki te 
mogą być wystarczają~e do 
wdrożenia sprawcy do poszano 
wania prawa i zas.ad wsp61źy­
cia spolecz.nego. 

I 
stotną nowość stanowi re­
zygnacja ze stosowania kar 
za czyny polegające na nie 
wykonywaniu ni ektórych o­

bowiązków. Tak np. ugruntowa 
nie się w świadomości społe­
czeństwa potrzeby zdobywania 
wykształceni a oraz istn iejące 
środki adminis tracyjne czynią 
zbędnym nadawanie charakteru 
wykroczenia zaniedbaniom w 
zakresie obowiązku szkolnego, 

Na podobnych zasadach ..,rze 
staje być w y kroczeniem naru­
sze n ie obow;ązku rejestracji a­
p arRtów ra<liowych i telewizyj 
nych. 

Na system kar zasadniczych 
prrew.idzlanych przez projekt 
składają się: naga.na., grzywna, 
ograniczenie wolności i - jako 
środek w zasadzie wyjątkowy, 
prrewidzia·ny dla najcięższych 
wykroczeń - areszt. Duże zna­
czenie przywią.zuJ.., się do ka­
ry ogran1czenla wolności, jako 
środka angaiżującego kolektywy 
pracownicze. Projekt w;pr.o:Na­
dza również dość obszerny ka 
talog kar clod.atkcwyeh. 

Względem os& nl.epopraw­
nyoh, projek•t przewiduje stoso 
wa,nd.e kary , ogra.niezenia wolno 
ści, a W?Jg\ędem osób wielokrot 
nie dopuszczających się podob. 
nych WY'kroczeń - ltary areez 
tu oo a rmesięcy. 

Przez opinię pulbJlnn11 pod• 
noszony jest problem po<ljęcia 
skuteczniejszej walki z pr;~ja­
wamli pasożytnicz.eg.o trybu ży 
c>a. Sipoty;ka się - głównie w 
większych miastach - środ<>w-1-
ska osób prowadzących próż­
ntaczy tryt> żyda. Są to prze­
wa:ilnie 1udtie w pełni sił, ~irzy 
mujący się na koszt bliskich, 
niekiedy ezer,piąey środki u­
trzymania z prootytucj.i, ż.ebva 
ctwa 1 l!Imego ni-egodziw<!go pro 
cederu. Około 50 proc. osób 
prow.adzącyoh taki tryb tycia 
było już - często kUka.kro_tn.ie 
- karanych za różnego rodza­
ju wykr-0czenia. Spośród tych 
wł.a.śnie elementów rekrutują 
się ~niej i spraw.cy prze­
stępstw k-rymlnaJnych. Pr!ł.Jek­
ty ustaw zawierają pewne re­
g.ulacje. które stwarzają możli­
wość zwalczania tego społecz• 
nie szk-Odil+weg<> zjawiBka. 

P 
rojeltt prawa o WY'ltro­
czeni.ach przewiduje np., 
te pr<YWadzenie przez 
sprawcę prótniaczelio •ry 

bu tycia stanowi okoliczność 
obciążającą. Proj<!'kt przewiduje 
tet k&ralność żebractwa upra­
wianego Pl:!Zez 080bę zdoł<n~ do 
pr.aoey lut> maja,cą środki egzy 
stencji oraz k.aralność godzą­
cych w porządek publJ.czny 
przejawów prostytucji. 

myślą 
o 
paniach 

Ankietę sporządztia pani Anne-Marie Roche­
blave-Spenle, psycholog społeczny, tnda.gu}ąc 
mlodych ludzi we Francji i w Niemieckiej RP.­
publice Federalnej. Zaproponowała tm. aby z 
bardzo długiej listy cech osobowościowych wy­
brali te. które uważają za „typowo kobiece". 

l oto jak wygląda „prawdziwa" kobieta 1970 
roku w oczach przedstawicieli drugiej pici: jest 
wrażliwa, kapryśna. bojażliwa, gadatliwa, nie­
konsekwentna, przebiegla, słaba, odczuwająca 
potrzebę zwierzania się i oparcia, bierna, cif?„ 
kawa, ulegla, odczuwająca potrzebę mtlości. 
Osobno jako główny przymiot kobiecego inte­
lektu panoWie wymienili intuicję. 

Następnie Anne-Marie Rocheblave-Spenle po• 
prosiła innych panów, by wskazali, które z po- · 
aanych cech uważają za pozytywne. ZnaZeżU 

Na szczęście nasze panie nie biorą na serio 
tego. co myślą o nich panowie. „Intuicja" pod­
powiada im, że domowa zupka to przeszłość, a 
przyszłość wyciąga ręce po kobiety wyksztal­
cone t pracujące zawodawo. Co tam przyszlośćl 
Już dziś we Francji I NRF w każdej piątce za­
trudnionych są dwie kobiety - podobnie jale 
I u nas. Wyobraźmy sobie, co by się stalo. gdy 
by 40 procent zawodowo czynnej ludności po­
żegnalo się z fabryką, urzędem, laboratorium, 
szpitalem i tak dalej i wróctlo do garnków! Ta­
kiego strajku świat jeszcze nie widzlal t - na 
szczęście dla ME!bie - nie zobaczy. 

DU'ŻO CZASU NA TE DYSKUSJE NIE BYW. ND:MNJE;J lCH PIERWSZY ETAP l\llAMY ZA SOBĄ, MAJĄC TYM 
SAMYM .JAKĄ TAKĄ ORIENTACJĘ, CO LUDZIE MYSLĄ O ZAPROPONOWANY1'J IM NOWYM SYSTEMIE BOOŻ­

COW MATERIALNYCH DLA PRACOWNIKOW PRZEMYSLU. MAMY TAKŻE DOWODY, 12 TEMAT TEN RZECZYWIS­
CIE ZAINTERESOWAL TYCH, KTORYCH MIAL ZAINTERESOWAC - POCZĄWSZY OD NAUKOWCOW, A KO~CZĄC 
:NA SZEREGOWYCH ROBOTNIKACH. 

.JEDNO z ZADA:ię ZOSTAŁO WIĘC SIPELNIONE - MATERIAŁ~ DO DYSKUsn, DYSKUSJĘ WZBUDZIŁY. JA­
KĄ? OKRESLENIA TYPU - BOGATA, INTERESUJĄCA, owocN+ .ITP. - w WYSTARCZAJĄCY SPOSOB ZOSTA­
ŁY OBRZYDZONl!! CZ'YTELNIKOWI GAZET CODZIENNYCH. NIE WDAJĄC SIĘ WIĘC W OCENY PO PROSTU ZA­
PREZENTUJEMY KILKA MYSLI Z TEGO, CO UDAf,O NAM SIĘ WYCZYTAC W PUBLIKACJACH PRASOWYCH, 
WYSŁUCHAC W ZAKŁADACH PRACY, P-ODSLUCHAC Z ROZMOW PRYWATNYCH. 

Myśli przemienić w złotówki 

Dyskusja ... z dyskusją 
1"'j.n~ refleksje. Premiowana fi­
nansowo będą głównie ei, któ-

Osdby 9ta'le uchY'l.aJące 91e od 
pracy, np. włóczęgów nie mają 
cych stałego miejsca zamiesz- / 
kania lub stal<!' zmienłających 
miejsee poby>tu bez zameldowa 
ni.a, można będzie w każdym 
wypa<fku 9Cłrwytania na gorą• 
cym uczynku wykroczenia lub 
bezpośrednio po jego dokona­
niu - zatrzymać ł · d<>prowa­
dzlć do - kole!!lum w celu nie­
zwłocznego f'O'Z'PO?lnania spra­
wy. WymieI"LOna ka,ra podlega 
n&tyełlmlastiowemu wyt<onarrtu. 

P
róba 8Alrc>rne11ia no-weg.o 
mechanizmu płac ściśle 
i bezpośrednio z.wiązane­
go z mechanizmem go­
spo<ia1'Zenla, z gospocla.r-

• nością, umiejętnościami i 
szacu.nkiem dla pracy, spotka­
ła się z ogólną aprobatą. Pod­
stawowego wal<>ru nowego sy­
stemu - uzależnienia premii 
pracowników umysłowych i poci 
wy~k płac rabotników ~ wy.. 
nlków osiąganych przez zatt<ud 
nlające ich pr1.eds\ęblorstwo -
ni<! n$lje nikt. Fachowcy -
ekonoml:ści dodają, 12. :!est to 
propozycja najlepszego z dotycb 
czas obowlą?JUjących, systemu. 
Po pierwsze, nie pozostaje on 
w tad>nej sprzeczności z doko­
nywanym aktualnie wyborem 
ktfiensywnego i p<;!rspektywiczne 
go rozwoju go9!)odarkl. Wręcz 
przeciwnie. wałnle go wspoma 

ga. Po drugie - a jest to już 
opinia szczegółowa wyrażona 
podezas narady w PTE przez 
prof. J, Mujżela - uwalnia sy 
stem rmern ików i bodźców od 
plantstycznych nakazów płyną­
cych z góry. Przekiadając to 
sformułowan ie na język zrozu­
miały nie tylko w k>ręgach ma 
glstersko-profesorskich, nowy 
system - teoretycznie za­
kłada dużą samodzielność 
przedsiębiorstw (w gra nicaeh 
interesu gosrpodarkl i jej kon­
sumentów) przy jednoczesnym 
przyjęciu wszystkich wynlikają­
cych stąd konsekwencji. Stąd 
obiegowe hasło patronujące raz 
ważaniom na ten temat - jaka 
praca. taka płaca. 

skusja nad ;mn ma posłuży~ 
wyeliminowaniu wszelk.ich nie­
ścisłości i sprzeczności, ma go 
WiJbogaclć - jednocreśnie u.].$ra 
szczając - o realne i praktycz 
ne elementy, ma go uczynić 
zrozumiałym powszechnie, ma 
mu nadać cechy systemu uni­
wersalnego, la,two przyjmu.jące­
go się i dobrze fu>nkcjonujące­
go w każdych waru-nkach. 
Wszystkie te „ma" znakomicie 
m1estczą się w propozycjaeh, 
pytaniach i wątpliwościach, 
którym chcie!Lbyśmy poświędó 
nieco więcej uwagi. 

rzy ujawnią i wykorzystają 
jak najwięcej rezerw. Start 
jest więc tylko pozornie 1ów­
ny. Zakłady już dziś dobre lub 
bardzo dobre wykorzystały 
większość swych możliwości. W 
zakładach kiepskich jest co u­
jawniać„. Trzeba by więc sy­
$tem dobrze przypal;ować do 
Indywidualnych warunków. by 
przy.padklem nie premiować- do 
tychczasowej n1egospodarności. 

W dyskusjach zakładowych 

Wiele szkód spolecznyeh wy 
woływanych jeet nadużywani~ 
alk obolu. 

Obecność osób nletrzetwych 
w mlejS<:ach publiczny.eh, szcze­
gólnie w dużych slmpiskach 
Judzk>oh, niezależnie od zalcló­
cenia spokoju, naruszania po­
rzą<lku publlczneg.o I dopusz­
czania się mnych czynów ka­
ralnych, d.a}e powód do 1*0r­
szenia - wplywe demoralizują· 
co na otoczenie, a zwłaszcza na 
młodzież, nierzadko osoby nie­
trzeźwe stają się ofiarami prze 
stępstw, narażają się na sze-

• reg niebezpieczeństw, a czasa­
mi nawet na utratę życia bądź 
zdroW'ia. 

Przedłożone pro}ekty zaostrza 
ją odpowledzia1ność sprawców 
wszystkich wy.kroczeń popelnia 
nych wsk'lltek nadużycia alko­
holu, a przede wszystkim wy­
kroczeń cbul:ligańskioh i drogQ· 
wycłl. 

WMną dmedzlnę prawa o wy 
kroczeniach stanowią sprawy 
bezpieczeństwa na drogach pu­
blicznych. Wiążą się one z in­
tensywnym wzrootem ruchu na 
drogach, po których aktualnie 
porusza się ponad ·10 milionów 
rótnego rodzaju pojazdów, w 
tym zaś ponai:I 2.5 miliona po­
jazdów samochodowych. W 
1969 r. zginęło na drogach oko 
ło 3,5 tysiąca osób, ponad 31 
tysięcy osób 'odniosło rany, a 
zniszczeniu lub llSzkodzenlu u­
legło około 30 tys. pojazdów. 

Wśród głównych pnyczyn ta.k 
licznych wypadków drogowych, 
na czoło wysuwają się nletrzeź 
wość, nieprzestrzeganie I lek­
ceważenie przepisów drog<YWych , 
błędy pieszych oraz tragiczny 
często w skutk&ch brak ople~! 
nad dziećmi. 

R
okrocznie ~ucha w 
kraju około 23 tys. poża­
rów. Pastwą ognia pada 
około 17 tysięcy budyn-

ków ·rocznie. ponad 70 proc. o­
gółu strat spowodowanych po­
żarami ponosi gospodarka rol­
na. W okresie ostatnich 5 lat 
ponad 40 proc. pożarów spawa 
dowala nleostro:l:ność dorosłych 
I brak opieki nad dziećmi, a 
około ?fi proc. tolerowanie 
eksploatacji wadliwych urzą­
dzeń ogrzewniczych. mechanicz 
nych I elektrycznych. Projekto 
wane przepisy kcxlyfikulą pod 
stawowe wykroczeonla z za-kre­
su ochrony pr1eclW'Pożarowej I 
rozszerzają zespól środków ~ank 
cjonulacych powinność jej prze 
strzegan.ia. 

Tyle o teorli i opiniach g..,­
neratnych. Wiadomo .Jednak, że 
jest to dopiero projekt, a dy-

O ustanowienie polskJch diecezji 
nad Odrą i Bałt„kiem 

Sympozjum na Ziemi Lubuskiei 
W dawnej siedzibie polskiego 

bisku!Khra · lubuskiegfi w Gó­
rzycy (pow. Słubice) · na Ziemi 
Lubuskiej Chrześcijańskie 
Stowarzyszenie Społeczne zor• 
J(anizowało sympozjum z udzia­
łem duchowieństwa katolickie-
10. przedstawicieli miejscowe-
10 spoleczeńsłWa, sympatyków 
stowarzyszenia oraz reprezen­
tantów świata naukowego. 

Sympozjum to zostało zorga­
nizowane w związku z uczcze­
niem !5 rocznicy Powrotu Pol­
ski i kościoła na Ziemie Za­
chodnie i P6łnocne. Przewod· 
niczył mu ka. pre>b. Stanisław 
Grzesiak, 

Referaty wygłosili: prof. dr 
Zygmunt Sułowski z Katolic-

kiego Uniwersytetu Lubelskiego 
- „Biskupstwo lubuskie w po­
lityce zachodniej Polski śred­
niowiecznej"; prof. dr Zygmunt 
Filipowicz, poseł na Sejm z 
okręgu Zielona Góra, prezes 
Chrześcijańskiego Stowarzysze­
nia Społecmego - „o pełno­
prawny status diecezji ziem 
nad Odrą i Bałtykiem". 

W referacie swym prof. dr 
Zygmunt Fili1><>wicz stwierdza­
jąc m. in„ że od ćwierćwiecza 
jest na tych ziemiach nar6d 
polski i państwo polskie. pol­
itka gospodarka i nolska kultu­
ra - z naciskiem nodkreślił 
konieczność utworzenia , wresz­
cie na tych ziemiach stałych 
polskich die,cezji. 

Po raz pierwszy 
„Dzień Włókniarza" na Politechnice 

własne „intl!resy" troszczy sic 
o łódr:ką uczelnie. Wydział 
Włókienniczy skupia już jedną 

- czwartą wszystkich studentów 
PŁ - 2,5 tys. osób. a roczna 
•. nrodukcja" absolwentów włó· 
kienników · wynosić bedzie oko­
ło 400 osób. Wydział ten reali­
zuje daleko idące plany iloś­
ciowego ! jakościowego rozwo­
ju poprzez organizację filii 
(np. w Bielsku-Białej), punk­
tów kosultacyjnych (np. w To 
maszowle). stu<Hów podyptomo 
wych i doktoranckich. Współ­
praca z przetnyslem nie ogra­
nicza ale oczywiście do dostar­
czania coraz większej „porcji" 
coraz lepszych absolwentów. 
Przejawia się także w doborze 
t"mat6w do prac badawczych 
o różnej randze naukowej -
od habilitacyjnych poczynając 

na pracach ~jmowanych 

przez studenckie koła naukowe 
i obozy kończąc. W trakcie 
wczorajszej uroczystości przed 
stawiciele ZMS i ZSP w iele o 
tym mówili m. In. z tej racji, 
Iż Koło Naukowe Włókienni­
ków otrzymało wczoraj Złotą 
Odznake ZSP. 

Symbolicznym utrwalen iem 
wzajemnych związków uczelnia 
- przemysł było wręczenie na 
zakończenie uroczystości mini­
strowi Kunickiemu Odznaki Po 
lltechniki Łódzk i ej i pam iątko­
wego pucharu od uczelniane~o 
ZSP. a także dekoracja Odzna­
ką Zasłużonego Działacza Zw. 
Zaw. Prac. Przem. Włók„ 
Odzież. i Skórz, prof. M. Ser­
wińskiego - rektora PŁ. prof. 
Z. Szałkowskiego, dr T. Kola-, 
cińskiego i ob. M. Słamy. Ak­
t" del<or •cl i dok ona! w i m !e­
nhl ZG Związku Wló krii o•w 
sekretarz J. Jamroziak. J, 

(id) 

Koniec z dotowaniem, konlee 
z odgórnymi regulacjami płac. 
Ich poziom w roku 1970 staje 
się podstawą. Bazą, do której 
będzie się dollczat samodzielnie 
wypracowane, w oparciu o przy 
jęte wskaźniki, złotówki. Czy 
to w postaci premii dla pracow 
ników umysłowych, czy t.eż, w 
ścisłej zależności ze wzrostem 
tych premii pozostających, do­
datków do plac robotników. 
Jedynie uzasad·niony wzr:>st za 
tru<tnienla może przynieM 
wzrost planowanego odgórnie 
bazowego funduszu plac. I .na 
tym tle powstało wJele niejasno 
ści. Z tych, rzeczywiście l5łlot­
ną wydaje się obawa przed 
„a•ntybodźcem kwalifikacyj• 
nym". Pl'ojekt nowego systemu 
mówi wyraźn·ie - „nle należy 
zakładać wzrostu bazowego fun 
duszu plac z tytułu zmian śred 
niego wspólczynnl.ka kwaliflka­
cjl". W jaki sposób należy wo­
bec tego usatysfakcjonować 
tych, którzy pragną doskO!l'lalit' 
swe umiejętności zawodowe? 
Satysfakcja moralna to dużo, 
ale ni e wszystko. Indywidualne 
wypadki przeszeregowań wy.pły 

wających z do.ksztalcanla się 
pracowników, udźwignie każdy 
zakład. Fu•n.dusz na podwyżkę 
płacy zasadn1czej będzie możnA 
wygospodarować. Cytowane za­
strzeżenie projektu skutecz.niP 
jednak zaciemnia powszechny 
system ma.teria.J.nego zaintereso­
wania l>O'WSZechnym podnosze­
niem kwalifikacji. A o tak le 
głównie bije się w tej chwili 
przemysł. 

Redakcja ;.Zycta Gospcxlarcze 
go" zaprosiła swego cza~u kil· 
kunastu dyrektorów znanych l 
znaczących zakładów. prosząc 
ich o rozmowę poświęconą n-0-
wemu systemowi. z opubliko­
wanej relacji z tego spotkania 

. wybrall~y kilka oplnid. Jan 
Morawiec dyrektor ZPW 
„Lodex" w Lod.zl. „Niezmien­
ność zadań w 5-latce dla przp.. 
mystów rynkowych wydaje ml 
się niebezpieczma. (.„) Poza 
t y m niepokoi uzależnienie pro­
centu dodatkowego funduszu na 
premie l podwyżki plac od pro 
centu poorawy n'1ektórych za~ 
dań . Wska:tnlki wykorzystan!A 
maszyn I Jakości ksztaltują się 
w naszym przemyśle )'uż bar­
d zo wysoko 1 w ielkiego postę­
pu oolągnąć tu n ie motna. Cho 
dzi więc o to. aby nowy sy­
stem nle preferował brariż 1 
zakładów gorzej dotychczas pra 
cujących". 

Otó:!: to. Przyjęcie roku 1970 
l ego nlanów l wyn ików -

za bazę w ogóle, wzbucl ' " ko-

przeWijal się ponadto szczerze 
postawiony problem czy 
przypadkiem nie oplaei nam się 

uk·ryć w bieżącym rok·u rueco 
rezerw. by do roku przyszłego 

wystartować z i(otowym z:.apa-, 
sem 1 Zapewne nie opłaci ste; 
z kronikarskiego jednak obowią 
zku odnotowujemy i to spo­
strzetenae. 

Niezmienność zadafi (jak-0śclo­

wych) w całej 5-latce Jest ce­
chą bardzo pozytywną - zmu­
sza bowiem do perspektywiczne 
go spojrzenia na własne przed 
siębiorstwo. Ma może jednak I 
rację dyrektor Morawiec. wska 
zuiąc, iż niezmienność zadań od 
clnkowyeh w zak,adach produ­
kujących „dla rynk·u, dla iu­
dzi'', może być dla tychże od­
biorców niebezpieczna. Mote 
przeszkodzić szybklemu reago­
waniu na zmienną modę, potrze 
by, a 1 kaprysy klientów. 

W dyskusji, na którą się po­
wołujemy. dyrektor Olsztyńskiej 
Fabryki Opon Samochodowych 
zauważył: „Chciałbym zwrócić 
uwagę. u nowy system sprzy. 
ja zwlęksrenlu pozycji i·nżynie· 
ra, technika i ekonomisty w za 
kładzie. Załoga rozumile, że od 
tych Judzi, a ściślej od tCh u­
miejętnej pracy zależy w nie­
małej m ierze zarobek wszyst­
kich". Zgoda. Nie mot.na jed­
nak wykluczyć Jecinostkowycb 
konfliktów. pozornej sprzeczno­
ści Interesów. System Idealnie 
funkcjonujący powinien opierać 
się na sprzężeniu zwrotnym. 
Każde przekroczenie zadań po­
wlmn<> przynosić korzyści obu 
stronom. podobnie każde 
lch niewykona.nie winno ozna­
czać wspólne straty. 

Nowy system preferuje k·orzy 
ścl zbiorowe przed indy-.i1.idual­
nyml. Ot. na przykład. więk­
szą korzyść .dla wszys tkich 
pr„ynlesie ograniczenie il:>ścl go 
dzln nadliczbowych. Trzeba jed · 
nak przekonać d-0 tej Idei tych. 
którzy do tej pory na godzi­
nach nadliczbowych nletle zara 
biali. Temu podobnych. bardzo 
szczególowych problemów mot· 
na by wylenić z dotychczaso­
wej dyskusji wiele I to chyba 
dobrze. Rozbudzeme potrzeby 
myślenia ekonomicznego Jest 
korzyścią samą w sobie. Jeśll 
jeszcze myślenie to i.acznle 
przy.nosić zysk - korzy~ć . po­
dwójna. • 

IWONA ciu;n~SKA 
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Zanim ruszy II program TV 
Klo będzie 
budował 

w Sródmieściu? 
Kłopoty z antenami 

'I Łódzka wędrówka 
po parkach narodowych 

PrzychO<lzą do 11as listy 
pełne niepokoju od członkOw 
RSM „Lokator" oczekują­
cych na mieszkanie w cen­
trum miasta, którzy się do tej 
spółdzielni zapisali ze wzglę­
du na projekty „Lokatora", 
zmierzające do wybudowania 
Sródmiejskiej Dzielnicy Miesz 
kaniowej. Od tej pory, jak 
wiadomo wiele się zmieniło. 
W związku z przeprowadzaną 
aktualnie reionizacją w spół­
dzielczości mieszkaniowej, 
RSM „Lokator" opuszcza 
śródmieście obejmując w swo 
je władanie spółdzielcze Bału­
ty. SDM budować będzie Łódz 
ka Spółdzielnia Mieszkaniowa. 
Co mają robić członkowie „L<> 
katora" oczekujący na miesz­
kanie w SDM? 

- Czekać odpowiedział 
nam prezes „Lokatora" - S. 
Bortkiewicz. - Naszych człon 
ków oczekujących na mieszka 
nie wzywać będziemy grupa­
mi i proponować im pozosta­
nie w „Lokatorze" i otrzyma­
nie mieszkania na Teofilowie, 
Osiedlu Zgierska - Stefana 
i ewentualnie na Chąjnach 
czy Pojezierskiej, albo przejść 
do Łódzkiej Spółdzielni Mies:r. 
kaniowej i czekać na miesz­
kanie w Sródmiejskiej Dzielqi 
cy Mieszkaniowej. Czv ci. ktl1 
rzy przejdą do ŁSM powinni 
płacić drugi raz wpisowe? Za­
rząd „Lokatora" reprezentu­
je pogląd, że nie, poniewa7 
przechodzą nie z własnego 
,,widzimisię". a do 0 Lokato­
ra" za pisali się wiedząc, Żłł 
on właśnie buduje SDM, na 
którym im zależy. Nie wiado­
mo jednak jak ta sprawa wy 
gląda w świetle przepisów. 
RSM „Lokator" czeka w tej 
sprawie na odpowiedź Central 
nego Związku Spółdzielni Bu­
downictwa Mieszkaniowego. 

(al 

Stołówka PSS 
w WFF 

najlepsza w kraju 
W ub. roku oglo:szony wstal 

.przez zss ~polem w wa.rsz.a­
Wie konkurs na najlepszą sLo­
lów.kę_ W warunkach konkur­
su znalazły się m. in.: dobra 
jakość pobraw, urozmaicony ze 
staw dań, wydawanie obiadów 
dietetycz;nych, stosowanie dań 
z warzyw i ryb, nabiału, dodal 
kowo produ·kcja wyrobów gar­
mażeryjnych dla bufetu. Z Lo­
dzi do konkursu zgłosiły się 
Wszystkie stołówki PSS. W ell­
minacjach wojewódzkich zwy­
clętyla stołówka nr 10 przy Wy 
twórnl Filmów Fabularnych, 
która została zgłoszona do eli­
minacji krajowych i tam zajęła 
I miejsce. 

Posiadacze odbiorników TV z terenu Łodzi już dziś cieszą 
się na rozpoczęcie w październiku br. emis.H drugiego pro­
gramu polskiej TV. Malo kto jednak myśli o problemach 
z tym związanych. Do odbioru Il pr<>gramu potrzebne bę­
dą inne. pionowo ustawione, antenty. I w chwili obecnej 
to jest szkopuł największy. 

Mamy w Łod2li dokładnie 136 
tys. abonentów telewizyjnych, 
Z obliczel'I ZURiT wynika, że 
lch ekipy będą musiały założyć 
blisko 40 tys. anten. Złożono za 
potrzebowanie na 30 tYs. anten, 
a otrzymano potwierdzenie za­
ledwie na dostawy 5 tys. Ponie 
waż czasu do podjęcia emisji 
pozostało już niezbyt wiele, je­
śli więc dostawa materlałów 
będzie załatwia.na na<ial w ta-

kim tempie, niepręclko będzie­
my mogli się nim cieszyć. 
Spółdzielnia pracy „Precyzja" 

zajmująca się instalacją i ob­
sługą techniczną odbiorników 
telewizyjnych, przewiduje zgło­
szenia na instalację anten w 
ilości 20 tys. sztuk. Jak obli­
czono, potrzeba do tego celu 
blisko 400 km kabli i - przy 
istniejącej liczbie ekip instala­
cyjnych - prawie 5 tys, dni. 

• 
Pod latorniq 

• • • • • • 1esl nn1c1emn1e1 ••• nie 
Późnego marcowego wieczoru 

przy kiosku „Ruchu" na ul. 
Rudzkiej przy Skrajnej, zatrzy 
mano mężczyznę i kobiet<; w 
chwili, k.iedy usiłowali dokonać 
włamania. Tym razem się nle 
udało. Sprawcy powędrowali za 
kratki, a przedsiębiorstwo 
„Ruch" nie poniosło strat. A.ile 
przecież nie zawsze łapie się 
sprawców na gorącym uczynku. 
Często wtedy, kiedy zostają u-
jęci, odzyskanie sk.radzionych 
rzeczy jes•t już niemożllwe. 
P.rzest<weY odpowiadają przed 
sądem, ale kiesa „Rui!hU" Ptr 
no:si powa.iJny USZ<:zerbek. 

W ciąigu tylko trzech miesię­
cy br. w Lodzi miało miejsce 
31 włamań do kioŚków. Niektó 
re z nich - na ul. Rudzkiej 
przy Sk-raj.nej 1 na ul. Przyby­
szewskiego przy krańcówce 
byly obrabowane dwukrotnie. 

Najczęściej zdarzają się w!a 
mania do kiosków znajdujących 
się na ulicach peryferyinych. 
W tym r-0ku ogromnie wz;ros!a 
liczba' tych przestępstw na Gór 
nej. Podczas gdy w ub. roku 
miały miejsca 4 włamania, to 
w tym roku aż 14. 

Lu.pem włamywaczy - nalcze 
ściej są to nieletni ! młodocia­
ni - padają przeważnie papie­
rosy, żyletki „Polsilvery", dłu­
gopisy, i pióra wieczne. >;retl­
nio jedno takie włamanie zu­
baża konto finansowe „Ruchu" 
o 2-3 tys. zł , Latwo więc obl1 
czyć, że 31 włamań tei:orocz­
nych przyniosło temu przedsię­
biorstwu ponad OO tys. z2 strat. 

Dlaczego tłok 

przed kasami ZE'! 

Jak temu zaradzić? Nie maż 
na przecież usta wić stróża przy 
każdym ki{)sku. Okazuje się 
jedna.k, że jest metoda, która 
może poważnie zmniejszyć wzra 
stającą wciąż liczbę włamań. 
Wróćmy znów cto doświadczeń 
miLicji. Wynika z nich, że d·o­
skonałym odsbraszeniem dla 
włamywaczy są dobrze oświet:.io 
ne nowe kioski, zaopatrzone w 
zabezpieczającą siatkę. Do tych 
jest najmniej włamań. Najczę­
ściej natomiast ofiarami pada­
ją budki-starusz,k!, ciemne. 
gdzie często nawet nie palą się 
lamipki oświetlające napis 
·„Ruch". Okazuje się wtęc, że 
pod latarnią wcale nie jest na·i 
ciemniej ... 

Drugim skutecznym sp·.>sobP-m 
wydają się być znacznie bar­
dziej surowe sankcje karne wo 
bee włamujących się do kio­
sków, Bierzmy pod tym wzgle 
dem przykład. z Bułgarii. 

o 

fe. o..> 

Wszystko 
przepisach 
celnych 
Na ten temat 

przez NTU 303-04 
dziś, w czwartek 

o godz. 13-14.30 
s naszymi Czytelnikami 

rozmawiać bedzie 

naczelnik Urzędu Celnecp 
w Łodzi 

lAN WAWRZY~CZAK 

+ CO MOŻNA WYWIEZC 
Z KRAJU 

+ CO MOŻNA PRZYWIE:ZC 
Z ZAGRANICY 

+ STOSOWANE OPŁATY 
I ULGI CELNE 

+ ODPRAWA 
WARUNKOWA CENNYCH 
PRZEDMIOTÓW 

Prze<isięwzięcie to wymaga ta•k 
że zgromadzenia materiałów na 
łączną sumę 6 mln zł. 
Ponieważ od m()mentu uru­

chomienia ;:>róbnej emisji do 
rozpoczęcia nadawania progra­
mu, . będzie mało czasu, spół­
dzielczość pracy przedsięw,.,ięła 
już szereg kroków zaradczych. 
W t~ celu tworzone są zespo 
ły spośród pracowników mają­
cych upoważnienie do robót 
na wysokościach - a wysokich 
domów jest już w Łodzi niema 
Io - w pierwszym rzędzie ko­
mirua.-zy i pracowników do­
tychczas istniejących ekip. Ze­
społy te już w tych dniach 
rozpoczną próby w terenie nad 
najlepszą organizacją pracy. 
Niech więc nikogo nie zdziwi 
widok ludzi krzątających się na 
dachach i wykonujących jakieś 
dziwne manipulacje .. . 
Kwestią jednalt najważniej­

szą i t0 zarówno dla ZURiT 
ja,k i spółdzielczości pracy, jest· 
możliwie naj~zybsze zapewnie­
nie dostatecznych ilości wszyst 
kich materiałów potrzebnych 
na ten gorący okres, (er) 

Na naszą interwencję 
wpłaty za węgiel 

przedłużone 
do soboty „ 

Wczoraj wielu Czytelników 
interweniowało w redakcji skar 
żąc się na ogromne kolejki 
przed biurami <>paJowymr. 15 
bm. upływał bowiem termin 
wpłat na tzw. drugi rzut opa­
lu sezonu 1969-70, W związku 
z tym, źe niektóre osoby nie 
mogły wcześniej wykupić wę­
gla, ze względu na trudny do­
jazd. spowodowany opadami 
śniegu i dopiero w ostatnich 
dniach były w stani11 załatwić 
te sprawy, zwróciliśmy się do 
Wydziału Handlu z prośbą o 
przedłu~enie terminu wpłat do 
końca tycodnia. Wydział Han­
dlu wyraził zgodę i przHunął 
termin do dnia 18 bm, tj. do 
soboty. Jest to jednak termin 
ostateczny, gdyż rozpoczęto ju~ 
sprzedaż węgla z I nutu oa 

1 
sezon opałowy 1970-71. 

ttas, 

20 milionów turystów zwiedza rocznie nasze parki naro­
dowe, których posiadamy już 12. wraz z bieszczadzkim znaj. 
dującym się w trakcie organizacji. Park narodowy to część 
kraju reprezentująca charakterystyczne cechy geograficzne 
danego regionu i posiadajac.a dobrze zachowaną przyrodę 
pi erwotną. Swiat roślinny i zwierzęcy podlega tam całko­
witej lub częściowej ochronie. Masowy ruch turystyczny 
ogarnął swym zasięgiem również i parki narodowe, które 
tworzy się głównie dla celów naukowvch. 

Wczoraj w Hali Sportowej otwarto bardzo ciekawą wysta. 
wę pokazującą piękno przyrody polskich parków narodo­
wych, najcenniejsze okazy flory i fauny chronionej. Zgro­
madzono tu liczne plansze. barwne diapozytywy, powiększo­
ne fotografie, wypchane zwierzeta i ptaki, a także gabloty 
z motylami i roślinami. znaleźć tu można również infor­
macje turystyczne dotyczące dróp; dojazdowych. szlaków, 
schronisk. campingów, moteli i miejsc upamiętnionych bo­
haterską walką i męczeństwem Polaków. Wystawa, której 
organizatorem jest M11zeum Kultury Fizyczne.I i Turystyki 
w Warsz;awie ma charakter objazdowy. Do tej pary oglą­
dało ją już ponad 12<> tys. osób z Katowic. Szczecina, War­
szawy i innych miast 

Wvstawa, którą polecamy wszystkim, trwać będzie do 
21 bm. w godz. od 10 do 18. z jej okazji ukazała sie wv­
czerpująca broszura. 

<Ku.) 

1 •• - • •• u 
Ponad 4 tys. godz. 

Czyn społeczny młodych drukarzy 

• 

Młodzi drukarze Łodzi i województwa - członkowie Zwia7-
ku Młodzieży socjalistycznej dla uczczenia 25 rocznicy zwy. 
cięstwa nad faszyzmem, 25 rocznicy powrotu Ziem Zacho<i­
nich i Północnych do Macierzy, setnej rocznicy urodzin Le­
nina oraz !OO-lecia działalności Zw. Zaw. Prac. Poligrafii -
w ramach specjalnej sztafety czynów podleli wiele cennych 
zobowiązań społecznych i produkcyjnych. Między innymi 
młodzież PZWS w każdym kwartale br. przepracuje spo­
łecznie 300 godz;n przy op>:awie ksiażek. a członkowie ZMS 
z PZG RSW „Prasa" 500 godzin poświęcą na pracę w ośrod­
ku wczasowym. 

Sztafetę czynó'V członkowie ZMS z Łódzkiej Drukarni 
Akcydensowej przekazali swoim kolegom z Wo.iskowej 
Drukarni w Ło<lzi. Podczas wczorajszego spotkania młodych 
drukarzy z historią Związku Poligrafów oraz z hostor:ą i do­
robkiem Wojs1rnwej Drukąrn.i zapoznali sekretarz ZO ZZ 
Prac. Poligr„fli Mirosław r.askowski i dyrektor Wojskowej 
Drukarni płk. Mieczysław Gardy. (zbkl 

Morze • piany ••• 
Wczoraj w godzinach rannych w magazynach Dziewiar­

skiej Spółdzielni Inwalidów „Zorza" przy ul. Piramo• 
wicza 12 wybuchł groźny pożar. Zapaliła się watolina 
w magazynach spółd1Jielni. Do gaszenia ognia przystąpi· 
ły natychmiast jednostki straży pożarnej. Pożar szybko 
zlikwidowano. Straty nie są duże. 

Na zdjęciu: w ąkcji agregat do wytwarzania tzw. wy­
sokospienionej piany 

!'oto - A. Wach 

Wczoraj na uroczystym spot· 
kaniu pracownikom zwycięskiej 
stołówki kierowanej przez Bar­
barę Kurkiewicz wręczono Ili.ty 
pochwalne ! nagrody pienię:i.nt' 
z życzeniami dalszej owocnej 
pracy. Szef stołówkowej kuch­
ni. Maria Maier, otrzymala po­
na<ito z zarządu PSS, nagrodę 
w postaci wyciecz.ki do Związ 
ku Radzieckiego. Gratulacje dla 
pracowników stołówki przekaza 
ło także kierownictwo WFF. 
Warto podkreślić, że w tej sto 
łówce jest zawsze do wyboru 
kilka smacznych zestawów o­
bia<iowych, produkuje się wy­
roby garmażeryjne dla bufetu 
l posiłki t:GW. regenerujące. 

W związku z licznymi zapyta 
niaml naszych Czytelników, dla 
czego przed kasami w Elektrow 
ni wczoraj i przedwczoraj usta 
wiły się długie kolejki, zwróci 
liśmy sie do Dyrekcji Zakła­
dów Energetycznych Łódź 
Miasto z pnśbą o informacje. 
Okazuje się, że ostatnio Elek· 
trownia przeorowadzlła bao-dzo 
intensywną akcję wyłączania 
światła. osobom zalegającym z 
opłatami. Dziennie dotyczy to 
około 400 osób. Stąd natural­
nie zwiększony naipływ ludzi, 
którzy chcą regulować rachun­
ki. 
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(Kas) 

Jtlarto jednak przypomnieć od 
biorcom światła i gazu, że 
rachunki można regulować tak 
że w ajencjach i pla,cówkach 
PKO, przekazując sumy z ksią 
żeczek osz~zednościowych. nie 
uiszczając przy tym żadnych 
dodatkowych opiat. 

(Kas) 

1Clo dxień nietJie 
• „Now<>ezesność aktualnej 

pr<>dukcji, wzornictwa, postępu 
technicznego i tecbnologiczne­
l'O" - wystawa ZPP ,.Feniks". 
czynna do 18 bm., w godz. 
10-21, w MzDK Włókniarzy (Bu 
czka 17/19). 

• Pokaz kosmetyczny i pre­
lekcja czeskiej firmy „Derma­
col" o godz. 18 w Klubie LK 
(Piotrkowska 135). 

• „Zabójstwa kierowców tak 
sówek" - prelekcja dr B. Ho­
łysta z Zakładu Kryminologii 
UŁ, o godz. 18,30 w SDK (Piotr 
kowska 243). Po prelekcji film 
francuski „Kopciuszek w po­
trzasku". 

• Spotkanie kandydatów na 
studia zaoczne w Wydziale Fi­
lologicznym UŁ z władzami 
wydziału, o godz. 18 w BUł 
(Matejki 6). 

• Eliminacje 
Ogólnopolskiego 
dzy o Sztuce, o 
zeum Sztuki 
36). 

wojewódzkie 
Turnieju Wie_ 

godz. 17 w Mu 
(Więckowskiego 

• STS ,Cytryna" naw1ąze 
współpracę ze studentami: ak­
t{)ran1i, autorami, kandydatami 
do zespołu technicznego. Spot­
kanie o g<>dz. 20 w sali przy ul 
Zachodniej 81/83. 

4 Otwarcie wystawy malar­
stwa Andrzeja Gieraga, o godz. 
17 w Klubie Studenta (Piotr-

kowska 77). I 4 Projekcja filmOw o tema-
tyce włókienniczej. „Od owcy 
~ tkaniny". „Włókna. chemicz­
ne", „Kilimy podhalańskie", 

,,Włókna syntetyczne'', „Dziś i 
jutro bawełny", „Kariera szkła 
nego włókna". „Gobeliny Gał­
kowskich". „Arrasy króla Zyg­
munta" - non-stop od godz. 
13 do 17 i 19 bm. od godz. 1l 
do 16, w Muzeum Historii Włó­
kiennictwa (Piotrkowska 282). 

• Prześwietlenia małoobraz­
kowe mieszkańców: Widzewa z 
ul. Gołęblej (od nr 1 do nr 3) 
i Sródrnieścia z ul. Jaracza (od 
nr 24 do nr 38 - parzyste l 
nieparzyste). 

A jednak 
lux-torpedą 

Przed kilku dniami plsaliśmy 
o tym, że wyjazdy na Między­
narodowe Targi do Poznania 
wygodną lux-torpedą pozosta­
ją pod makiem zapytania. 
Wczoraj do łódzkiego „Orbisu" 
przyszła wiadomość, że nasze 
miasto otrzyma jednak ten po­
ciąg także na okres targów. 
Od 14.VI. do 23.VI. „lux-torpe­
da" O<ljeżdżać będzie codziennie 
z Lodzi o godz. 6.47 (przyjazd 
do Poa;nania 10.18) I odjeżdżać 
z Poznania o godz, 18 (przy­
jazd do Lodzi 21.26). Lódzcy 
inżynier<>wie I technky mogą 
zgłaszać więc za pośredni­
ctwem NOT swój udział \C wy-
jazdach na targi. (k) 

4 DZIENNIĄ ŁÓDZKJ; ~~ ~ (~ 

WAżNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Straż Pożarna 
Pogotowie Ratunkowe 
Pog<>towle MO 07, ł00-00, 

TEATRY 

03 
08 
09 

500-00 

WIELKI - godz. 17.30 „cyr\Illtk 
sewilskit' 

POWSZECHNY - godz. 19.15 
Henry·k V" 

NOWY - godz. 19.15 „K-0rdian" 
MALA SALA - nieczynna 
JARACZA - gO<Iz. 15 „Placów-

ka", godz. 19 „Każdy kocha 
Opalę" 

TEATR 7.15 - godz. 19.15 ;,Żoł 
nierz królowej Madagaskaru" 

OPERETKA - godz. 1S ,,Pler· 
wiosnkl" 

ARLEKIN - godz. 17.30 „Gwia­
zdeczka Zaspaneczka" 

PINOKIO - godz. 10 „szew-
czyk Dratewka" 

MUZEA 

RISTORD WLOKIENNICTW A 
(Piotrkowska 282) gad.z. 10-17 

SZTUKI (Więckowskiego 36) -
godz. 11-19 

ARCHEOLOGICZNE I 3TNO­
GRAFICZNE (Pl. Wolności 14) 
czynne od godz. 11-17 

HISTORil RUCHU REWOLUCYJ ' 
NEGO - nieczynne 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UL (Park Sienkiewicza) czyn 
ne od godz. 10-17 

LODZKm ZOO 

czynne od godz. ~6 
czynna do 15.30) 

KINA 

(kasa 

BALTYK - ·„Bltwa o Anglię" 
od lat 14 (ang.) go<iz. 9.30. 
12.15, 15, 17.45 (seans :r:amk'nię 
ty), 20.30. 

LUTNIA - „Jak rozpętałem II 
wojnę światowa" (po!.) cz. II 
„za bronią"• cz. llI ),Wśród 

eo~ QDZIE ~ I<IEDVf 
swoich" od la-t 14, godz. 10 
13, 16, 19 

POLONIA - „Lew pręfy się do> 
skoku" od lat 16 (Węg.) godz.. 
10, 12, Ił. 16, 1.8, 20 

WISLA - ;,Jak rozpętałem n 
wojnę światową" cz. I „Uele­
czka" od la·t 14 (pol.) godz. 
10, 12, 14, 16. 18, 20.15. 

WLOKNIARZ - nieczynne 
WOLNOSC - ;,Jak rozpętałem 
Il wojnę śwlatową" cz. J 
„Ucieczka" od lat 14, (poi.) 
godz. 10, 12, 14, 16, 18, 2<l 

ZACHĘTA „Jak rozpętałem 
II wojnę światową" od lat 14 
cz. Il „Za bronią", cz. Ul 
„Wśród swoich" godz. 10. 13, 
16, 19 

STYLOWY - „Filaosy panny 
Tham" od lat 11 (wletn.) g. 
16, 18 „Dwoje na drodze'' 
od lat 1e (USA) godz. 20 

STUDIO - „Dziennik młodego 
małżeństwa" od lat 16 (fin.) 
godz. 17.15 C19.30 pr.ojekcja 
DKF) 

ADRIA - Pożeg.nanie z tytu­
łem „Pierwszy krzyk" od lat 
16 (czeski) godz. 10, 12, 14, 
16. 18, 20 

CZAJKA - nieczynne 
DKM - „Zdobycz" (fr.) od la·t 

18 godz. 15.45, 18, 20.15 
ENERGETYK - „Jarzębina czer 

wona" (pol.) od lat 14, godz. 
17, 19.30 

LOK - „Hombre" (USA) od 
lat 14. godz. 15, 17 .30. 20 

TATRY - „Fałszywe bankno­
ty" od lat 14 (fr.) godz. 10. 
12. Bajki „Koncert misia" (ze 
staw) godz. 14, 15, 16. Kino 
polskich filmów „Znicz olim­

. pijski" Od lat 14, godz. 17, 
19.15 

GDYNIA - „Sól ziemi cza.mej" 
od lat 14 (pol.) godz. 10, 12.15, 
14.30. 17, 19.30 

HALKA - „Topl<api" od lat 16 
(USA) godz. 15.30, 17.45. 20 

1 MAJA - „Nie przysyłaj mi 
kwiatów'' od la.t 14 (USA) ft. 

16, 18 „Desperaci" od lat 16, 
(węg.) godz. 20 

LĄCZNOSC „Długie !odz.J.e 
Wikingów" od lat 1ł <ang.) 
godz. 18 

MLODA GWARDIA - „Chłopcy 
z Placu Broni" od iat 11 
(Węg.) godz. 10. 12.30, 15, 17.30 
~,Szepcące ściany" od lat 16 
(ang.) godz. 20 

OKA - „Partyzanckdm szla-
kiem" (jug.) od lat 16, godz. 
16. 18. 20 

POLESIE ;,Język zwierząt" 
(radz.) od Ja t 11, godz. 17 
„Na.pad stulecia" (ang.) od lat 
16, godz. 19 

POPULARNE - .„z iskry r-0z­
gorzej e płomień" (radz.) od 
lat 12. godz. 17 „Grymasy" 
(węg.) od lat 16. godz. 19 

PRZEDWIOSNIE „Opowieść 
o Leninie" (.radz.) od lat 12, 
godz. 15, 17 „Ukryta forteca" 
(jap.) od lat l6, godz. 20 

MUZA - „Polowanie na męż­
czyznę" od lat 16 (fr.) godz. 
16. 18, 20 

POKOJ - „Człowiek z Hong­
kongu" od lat 14 (fr.-wl.) g. 
15.30. 17.45, 20 

PIONIER Przegląd tli mów 
węgierskich „Testament agi" 
od lat 14 godz. 16, 18, 211 

REKORD - „Na szlaku wojen 
nyeh przygó<i" od lat Il (cze 
ski) godz. IO, 12. 14 .• Kobieta 
wąż" od lat 16 (ang.) eod-: 
16, 18. 20 

ROMA - „Cztery damy i as" 
od lat 18 (franc.) godz. 10, 12, 
14, 16. 18, 20 

SOJUSZ - „Beniamin, czyli pa 
miętnik cnotliwego młodzień­
ca" od lat 18 (fr.) godz. 17. 
19.30 

SWIT - ,.Różowa pantera" od 
lat 16 tang.) godz. 10, 12.30 
15. 17.30, 20 

STOKI - „Miłosne przygody 
Moll Fland~rs" od la\ 16 g, 
15, i,7,30. ~ 

DYŻURY APTEJ( 

Tuwima 19, Piotrkowska 25, 
Limanowskiego 1, Przybyszl'!w­
skiego 86, Ossowskiego 4, Ga­
garina 6, Bratysławska za. 

DYŻURY SZPITAL' 

I klinika Pol.-Gin. AM, ul. 
Curie-Sklodowsklej 15 - chore 
z dzielnicy Górna. 

U Klinika Poł.-Gln. AM, Dl. 
Sterllnga 13 - chore z dzielm­
cy Sródm!eśc!e z rejonowych 
poradnl „K" ul. Nowotki &O 
I Kopclńsklego 32 

Klinika W Ą.M, ul. M. Fornal­
skiej l7 - chore z dZlelnic Po 
lesie I Sródmieścle z rej. po­
radni ,.K". ul. Piotrkowska 107 
1 Piotrkowska 269. 

Szpital im. n. Wolf, al. La­
glewnlcka 34136 - chore z ctziel 
nlcy Bałuty. 

Szpital Im. R. Jordana. ul, 
Przyrodnicza 7/9 chore z 
dzielnicy Widzew. 

Chirurgia południe - Szpital 
im. Brudziński1'go (Kosynierów 
Gdyńskich 61) · 

Chirurgia północ - Szpital 
lm, Sterlinga (Sterlinga 1/3) 

Laryngologia Szpital 1m. 
Pirogowa 1Wólc7.ańska .95) 

Okulistyka - Szpital im. J-0n­
schera (Milionowa 14) 

Chirurgia i laryngologia dzie-
Clęca Szpital im. Korcza.ka 
(Armil Crerwonej 15) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 
- Szpital Im. Barlickiego (Kop 
cińsklego 22) 

Toksykologia -Centralny Szpi­
tal Klln. WAM (Żeromskiego 
113) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowia Ratunkowego przy 
uJ. Sienkiewicza 137, tel, 666-66. 

Z dniem 19.I. 1970 r. Stacja 
Pogotowta Ratunkowego została 
przenlesiona z ul. Leczniczej & 
do własnej siedziby pny QI, 
Sienkiewicza 137. 



W sukurs 
lekorzom­
emerylom 

„~~9cr 
do -

Pasażerko 
czq gopoUJicz 

„ 
• 

Na ponad 2 tys. lekarzy, 
działających w Łodzi, przypa 
da ponad 100 emerytów i reo 
clstów. Ilu ich jest z kolei na 
terenie województwa - dn­
kładnje nie wiadomo. Dl" 
otoczenia ich pełniejszą opie 
ką, przy ZO Zw. Zaw. Prac. 
Służby Zdrowia, zorganizowa­
no ostatnio speejalną komisję 
do spraw lekarzy - emery­
tów. Jej zadaniem, będzie w 
pierwszym rzędzie ustaleniP 
ich liczby I aktualnych po­
trzeb. Niejednokrotnie leka­
rze renciści pracują jeszcze w 
miarę swych sił, ale w wielu 
wypadkach wymagają specjal 
nej opieki lekarsko-sanatoryj­
nej. Są wśród nłch ludzie sa­
motni, którym powinno się 

zorganizować stałą opiekę, a 
w niektórych wypadkaąh, za­
łatwić umieszczenie w do­
mach rencisty. 

Zapomniany komunikat ZUS 

31 marca o godz. 7,23 wsia­
dłam eto wagonu I klasy w 
Kornicy. Przystanek ten nie po 
siada kasy biletowej. Chciałam 
natychmlasc wykupić bilet u 
konduktora, ale nigdzie go nie 
zauważyłam. A, że miała1n 
cięż'ki bagaż, nie byłam w sta. 
nie szukać go po całym pocią­
gu. W Gałkówku wszedł kon­

n'lentariuszką w łódzkim SZ'!>ita 
lu Klinicznym nr 3. Jakim pra­
wem pracownik PKP potrakto­
wał mnie jak przestępcę i złO­
dzieja? Czy kontrolerzy są od 
tego, aby deptać godność osobi­
stą pasażera? 
Czuję się upokorzona zaistnia 

łym incydentem. 
MATYLDA ZIEMIAK 

troler PKP. Oświadczyłam, że,.....-------------­
nie mam biletu i chciałam spra 

Aby uzyskać pełne rozezna• 

nie, komisja za naszym pośred 

nictwem zwraca się do wszyst 

kich lekarzy emerytów z tere 

nu Łodzi i ziemi łódzkiej o 

listowne zgłoszenie się na 

adres ZO Zw. Zaw. Prac. 

Służby Zrowia. Łódź, Roose-

velta 17, podanie swego 

aktualnego adresu i ewentual 

nych potrzeb życiowych. Regu 

lamin działalności kemisji 

przewiduje udzielanie opieki 

prawnej, socjalnej, zdrowot-

nej i finansowej. (er) 

Nikogo nie trzeba przekony 
wać, jak trudny I gorączko­
wy okres przeżywają obecnie 
działy księgowości we wszyst 
kich przedsiębiorstwach, fa­
brykach i instytucjach. Pod­
sumowują ubiegłoroczne wy­
niki ekonomkzne i opracowu­
ją bi!alTS. W takich okresach 
każdy pracownik księgowości 

jest na wagę złota. Nieobec­
ność jednego z nich może na­
tychmiast wstrzymać pracę 

innych, powodując opóźnienie 

bilalTSU. 
Wiadomo też, że personel 

tychże działów w przeważają­
cej większości stanowią kobie 
ty. Mają one dzieci, chorują­

.ce im dość często na rozne 
odry, świnki i grypk~. A, że 

nie zawsze jest pod ręką do-

Odpowiedzi 
OFICER REZERWY: Nie je­

steśmy w stanie udzielić panu 
wiążących wyjaśnień. Zbyt 0 gól 
nikowo sformułował pan swo­
je pytar.de. Radzimy zwr6C:ć sie 
o szczegółowe informacje do 
wojewódzkl!ego inspektora pra. 
cy. kitóry przyjmuje interesan­
tów w każdy pon.iedziałek, 

godz. ·8-16 (Ł6dt, ul. Traugut­
ta 12). 

CZYTELNIKA. podpisującego 
sw6j lis1 „Inżynier", prosimy 

bra babcia czy sąsiadka, któ­
ra zajęłaby się chorym dziec 
kiem, więc rolę opiekunkJ 
musi wtedy przejąć na siebie 
ojciec. 

Na szczęście, autorzy prze­
P"isów regulujących sprawy 
zasiłków ubezpieczeniowych, 
dotyczący~h sprawowania o­
pieki nad chorym dzieckiem, 
przewidzieli sytuację, gdy 
matka pracująca zawodowo, 
okaże się nagle w zakładzi„ 

niezbędna. Wtedy lekarz ma 
prawo wydać ojcu :r.wolnienie 
lekarskie. 
Właśnie w ostatnich dniach 

nasza redakcja jest zasypywa 
na pytaniami w tej sprawie. 
Okazuje się, że zakłady, 

owszem, nawet łaskawie u. 
sprawiedliwiają nJeobecnośr 

redakcji 
o podanie nazwiska I dokład­
nei:o adresu. Odpowiemy !.istow 
nie, 
LOKATORZY DOMU PRZY 

UL. WOLCZANSKIEJ 239: Wszel 
kich informacji w sprawie 
ewentualnvch rozb'.órek do. 
mów, udzielają dzielnicowe wy­
działy Budown:ctwa, Urbanisty 
ki i Architektury. Ore to bo­
wiem opracowują plany rozbió 
rek, bądź remontów. Radzimy I 
wiec zwrócić S:ę oficjalnie z 
podaniem do tegoź wydziału i 
poprosić 0 zobowiązującą infor: 
mację. 

·:·······························„····„·····„···········„·············„···············~ 
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TEATR 
WIELKI 
w Łodzi 

16- IV. 1970 r. - _J, VL 1970 r. 
Dała, 1ods. 

CYRULIK SEW1lSK\ 16.• IV. 17,30 
zi.• IV. lT,30 

Miniatury - Państwowy Teatr a 

Sł. Jaracu 
l. v.i. 19,00 

Państwowa Opera Sląska 

KLEMENTYNA ZL V, 19,00 
P. Perkowski 

Państwowa Opera Operetka 

s Bydgoszezy 

KAMIENNY KWIAT Z8. 
S. Prokofiew 

Zespół Baletowy 

v. 111,00 

• • • • 

w pracy ojców chorych dziP wę wyjaśnić. Jednak z miejsca 
ci, ale kategorycznie odma- zostałam zakwalifikowana do 
wiaJ·" wypłacenia im zasil- oszustów, okradających PKP. „ Kontroler zażądał, abym zapła 
ków. Dyrekcje, a nawet rad- ciła 1os zł (normalny bilet I 
cy prawm, do których po- klasy kosztuje 52,80 zł) miałam 
krzywdzeni oicowie zwracają przy sobie tylko 90 zł. Wobec 

' tego, kontroler zabrał mi do-
się o pomoc, twierdzą, że nJip wód osobisty. Musiałam się po 
mają ku temu żadnej podsta- niego zgłosić u dyżurnego r.JI-

j chu na Dworcu Kaliskim. Tam 
wy prawne • td zastałam kontrolera, który 

żądał ode mnie zapłaty, ale już 
Zasięgnęliśmy autorytatyw- w wysokości 144 zł. Ponieważ 

nej opinJi u kierownika dzia- nie mogłam uiścić tej zapłaty, 
łu zasiłków ZUS, który pr>- spoorządził nakaz płatniczy na 

180 zł. Mam otrzymać go pocz-
twierdził ogólne zasady prze- tą. Nakazu tego nie podpisa-
pisów. Jednocześrrie prosił łam, gdyż kontroler nie pozwo-
redakcję, aby przypomniała 0 Iii mi wyjaśnić, dlaczego jecha 

łam bez biletu, Nazwał mnie 
rozesłanym do wszystkich przy tym smarkatą i chuliga-
przedsię~orstw, instytu,cji l nem. A kiedy poprosiłam o 
fabryk, tak łódzkich jak i we> jego numer służbowy (190) za-
. czai ze mnie szydzić. 
jewódzkich komunikacie. Mam rodziców, mieszkają. 
Otóż mówł on bardzo wyraf- cych w powiecie koneckim i od 
nie, że jeżeli ojciec doręc7.y li lat, raz w miesiącu odwie-

dzam ich, korzystając z usług 
do zwolnienia lekarskieli(o wy PKP i uczciwie płacąc za prze-
daneg0 z tytułu choroby dziec jazd. Zapewniam Dyrekcję 
ka zaświadczenie z zakładu PKP, że chuliganką nie jestem, 
pracy, gdzie zatrudniona jest _i_e_c_z_c_ię_ż_k_o_P_r_a_c_u_j_ą_c_ą ___ in_s_t_ru_-
matka - stwierdzające, że w 
tym właśn1e okresie jej obec­
ność była obiektywnie uzasad 
niona, to zakład ojca, jest 
zobowiązany wypłacić mu za_ 
siłek chorobowy. Podstawę 

prawną stanowi uchwała rtr 
993 Prezydium Rządu z dn. 
17 grudnia 1955 roku. opubli­
kowana w Monitorze Polskim 
z 1955 roku nr. 124, poz. 1614 

Gtz. 

NTU odpowiada 
TAKSOWKARZ 

NA POL ETATU 

E. W.: Czy pracownik posia­
dający własny samochód nie 
rezyi:nując z pracy, może w 
godzinach popołudniowych wy. 
konywać zawód taksowkarza I 
uzyskać koncesj' na pół etatuT 

RED.: Ja•k wyjaśnia Wydi;Ja! 
Komuniilmcji, możliwo§ć tak.a 
nie :Istnieje, gdyż nt e orzewl· 
dll!ją tego przepisy. 

,,Lechia'' 
przeprasza 

„Jesteśmy bardzo starzy lu• 
dzie i w naszych dolegliwoś­
ciach. których nam nie brak. 
często stosujemy plastry ,,Ka­
psiplast", produkowane przez 
ooznańską · „Lechię". Lekarz 
tych plastrów nie przepisuje, 
więc kupujemy je z naszej 
skromnej renty. Część z nich 
musimy jednak wyrzucać, po• 
nieważ gazowa nakładka nie 
daje się z jednej strony od 
plastra oderwać" - skarży sie 
w liście do redakcji para ren 
cistów. 

Uwagi naszych Czytelników 
przekazaliśmy Fabryce Mydła 
i Kosmetyków „Lechia" w Po 
znaniu. W niespełna 2 tygod­
nie nadeszła z „Lechii„ prze· 
syłka. a w niej 6 plastrów 
najnowszej produkcji, stano­
wicych rekompensatę za te 
wadliwe, jakie nabyli na'!.i 
Czytelnicy oraz list przepra­
szający ich za niedopatrzenie. 
że dostały się do handlu pla­
stry wadliwie wykonane, któ 
re pracownicy uowinni byli 
odrzucić już w toku produk­
cji. Za naszym pośrednictwem 
.,Lechia" zapewnia swoiclt na 
bywców, że doł<>Ży wszelkich 
starań, aby docierały d~ nich 
wyłącznie plastry najwyższej 
jakości. 
Dziękujemy „Lechii" za 

szybką odpowiedz, a parę sta 
ruszków prosimy o podanie 
nam swojego adresu. Chcemy 
bowiem przekazać nadesłane 
plastry. które z pewnością i 
przy kwietniowej pogodzie 
bardzo im się przydadzą. 

(GIZ.) 

OGl.OSZENIA DROBNB ZAKOPANE ! okolice LAKIEROWANIE samo- NAJWIĘCEJ ofert p0sJa-
piękne przez cały rok. ch odów na gorąco wszy- da prywatne Biuro Ma­

Dr ZIOMKOWSKI - we- Komfortowe pokoje po stk ich typów - wyk o- trymonlalne „SYRENKA" 
neryczne, skórne l6(,l9, cenach przystępnych po nuje Czesław Maszczyk . Warszawa, Elektoralna 
Piotrkowska 59, Pr cz leca: Galubiń&ki, Zako- Radoms ko, ul. San1~ka J 11. Informacje 10 :i:l zna 
sobót 85038 g pane 7, Krzeptówkrl. 83 p tel. 40-12 84 p czkam! 2128 k 
SPOt.DZIELNIA Lekarzy ._._,,, ___ ,,_,,, __ ..... ~,~----... --... -..: ___ ..._, 

~ecj~~~?~zk.i „~dr~:~~ - We~ udział w losowaniu ,-
i operuje żylaki kończyn 
dolnych, wykonuje za­
biegi ginekologiczne, le­
czy w zakresie chorób 
kobiecych ! zaburzeń hor 
monalnych (tarczyca, za­
bu.rzenta wzrostu ! roz­
woju płciowego, otyłość, 
n1.epłodI).ość u kobiet I 
mętczyzn). Przeprowadza 
badania Mstopatologiczne 
t cytologiczne. Bliższe 
informacje tel. 664-87 

cennych nagród 
Premiowy skup naboi do wodosyfonów 

TRWA OD 15 MARCA DO 30 KWIETNIA 1970 R. 

• • • • • • • .. 
I 

G. ROSSINI 23. • IV, l7 ,30 
3.• V, 17,30 
6.• v. 17,30 
1.• v. 17,30 

- Actus trqfcus 
- Est-ce la morł 

Belarta - Belgia 
Z7. V. 19,00 
28. v. 19,00 

: ZGIERZ - Chelmy, plac 
: 1.400 m Ir.w. sprzedam . 
• Lódź, Sienkiewicza 34, : 
: m . 35, od 16 85358 g 1 

• 

• 

ZEMSTA NIETOPERZA 
J, STRAUSS 

I O S G A 
G. PUCCINI 

KROLEWNA SNIEZKA 
B. PAWŁOWSKI 

TRAGEDYJA, ALBO 
RZECZ O JANIE 
I BERODZIB 

R. TWARDOWSKI 

ROMEO JULIA 
S. PROKOFIEW 

F A u s T 
Cb. GOUNOD 

LOHENGRIN 

, 

17. IV. 19,00 
28- IV. 19,00 
i.• v. 19,00 

n. IV. 19,00 
10.• v. 19,00 

19. IV. 11,00 
25. IV. 17,30 
29. IV. 17,30 
L V, 17,30 
L VL 17,30 

19. rv. 19,eo 
15.• v. 19,00 

!Z. rr. 19,00 
zs. v. 19,00 

ze. IV. 19,80 
&• V• 19,00 

Z6. IV. 19,00 
R. WAGNER 5. V. 19,00 

OGOLNOl:.ODZKA 
AKADEMIA I-MAJOWA 

JEZIORO ŁA BĘ OZIE 
30. IV. 18,00 

P. CZAJKOWSKI 9.• V, 19,00 

D ł.ODZKIE SPOTKANIA 

BALETOWE 1970 

Państwowa Opera 

I Filharmonia Bałtycka 

BŁĘKITNA RAPSODIA Z3· v. ,19,00 
: G. Gershwin 
: AMERYKANIN 
: W PARYŻU 
: G. Gershwin 
: BIAŁY WALC 

- Bhakti Baleł 

Państwowa Opera Poznańska 

Im. S, Moniuszki 

TEMPUS .JASS 61 Z9. Y• 19,00 
J, Millan 

ADAGIO NA SMYCZKI 
I ORGANY 

T. Albinoni-Giazołło 
OGNISTY PTAK 
I. Strawiński 

Państwowa Opera Poznańska 

Im. S, Moniuszki 

IMPROWIZACJE IO. '.\'. 19,00 
DO SZEKSPIRA 

D. Ellington - z. Szostak 
WARIACJE ł:ł 

F. Woźniak 
PAWANA NA SMIERO 

INFANTKI 
M. Ravel 
SYLFIDY 

F. Chopin (muzyka) 
A. Koszewski - Z. Szo 

atak (opracowanie) 

KONCERT SOLISTOW RADZIECKICH 

Państwowa Opera z Lipska (NRD) 
JEZIORO ŁABĘDZIE Z. VL 19,00 

P. Czajkowski 3. VL 19,00 

•) przedstawienie zamknięte. 

przedsprzedaż biletów codziennie z 

wyjątkiem niedziel i świąt na 15 
dni naprzód odbywa się: 

w kasach Teatru Wielkiego czyn­

nych w godz. od 12,00 do 19,00; tel· 

377-77, 

w kasie „Orbisu• (ut Piotrkowska 

65) czynnej w godz. od 10 do 17. 

Zamówienie na bilety zbiorowe przyj­

muje Biuro Obsługi Widzów w godz. 

: APARAT słuchowy (oku , 
• lary n.a lewe uclw) z 1 

: gwara·ncją, wózek na 1 

: !:C;~~Mn. rt':1%~r;:o 3. i 
m. 5 85332 g I 

PIEC gazowy do 1.azien- I 
ki, używa.ny, lampę bły ; 
skową „Czaj1ka" - nową 1 

- sprzedam. Tel. 336-91 ' 
TOKARNIĘ pociągową 
1 m - sprzedam, w,;.. \ 
niewicz, Lód·ź, Przyby-
szewskiego 178 85368 g 
KAMERĘ filmową 
,,Quarz-Z<>om'' 8 m·m z 
wyposażeniem - sprze­
dam. ł tys. zł. Tel. 3łl-10, 

• w godz. 9-11 95994 g 
PIEC gazowo-węglowy 
sprzedam. Tel. 522-45 
SAMOCHÓD „BMW-700" 
- sprzedam, 44J9-79, g.odz. 
2ł>-22 85331 g 
PRZEMYSL, 2 pokoje, 
kuchnia, balkon, kom­
fort, zam;enię na podob 
ne w Lodzi. Oferty 
„85:t56" Prasa, P!otrkow-

• ska 96. 
SZCZECIN - 3 po'.c<Oje z 
kuchnią (90 m kw.); wy 
gody, telefon, zamienię 
na podobne lub mniejsze 
w Lodzi. Oferty ;,85329" 
Prasa, Plobr-kowska 96 

SZCZECINEK, M~. c.o.; 
zamienię na mieszkanie 
- Lódź lub olrolicę El­
:iJbleta Kozla·n; Szczecinek 
KoszaHńska 26 b 82, p 
KOMFORTOWY pokój z 
kuchnią 1 kawalerkę -
nowe bu'<iownictwo Piotr 
kows>ka, zamienię na 3 
pokoje z kuchnią; rów­
norzędne. Oferty ;;85192" 
Prasa, P iotrkowska 96 

MATEMATYKA. - kore­
petycj! udziela sbudent. 
Tel. 362-99. KucharczY'k 
MATEMATYKA, fizyka. 
213-53, po 17. Mgr Wen-
de 84539 g 
MATEMATYKA, fizyka 
mgr Niepokojczyokl, tel. 
533-20 84'!04 g 
MATEMATYKA - egza­
m iny wstępne, matury. 
257-S'I, mg·r Plusk~wski 

: J. Strauss od 10 do 17, tel. 331-86, 399-60. 

ie. ..... „ ....•............••••. „ ............... „ ..........•. „.„ ............... „ •• „ ••. "" 
MALARZ pokoj~wy z 
dyplomem przyjmie pra 
cę. Oferty „85935" Prasa, 
Piotrkowska 96 

NIE PRZECHOWUJ + ZWRACAJ ODPŁATNIE 
puste naboje do wodosyfonów metalowych 

PRZYSPIESZYSZ WYMIANĘ , 
ZAOSZCZĘDZISZ ZŁOTOWKI 

Za każdy sprzedany pusty nabój otrzymasz 

SKUP PROWADZĄ SKLEPY: 
MHD ART. CHEM. 

1,80 zL 

I GOSPODARSTWA 
DOMOWEGO W ŁODZI: 

ul, Piotrkowska 30/32 

PSS „SPOŁEM" :W ŁODZI: 

Dom Gospodyni „MAQDA" 
ul. Piotrkowska 175 
uL Nowomiejska 6 
ul. Armii Czerwonej 47 
ul. Cieszkowskiego 4 
ul. Rzgowska 46 

ul. Zachodnia 23 
ul. Piotrkowska 181 
ul. Kasprzaka 68 
ul . . Wschodnia 42 
ul· Armii Czerwonej 54 
ul. Obr. Stalingradu 51 

Pl. Reymonta 7 

Za każde odprzedane 30 szt. nabojów klient otrzymuje do­
datkowo 1 talon, który uprawnia do wzięcia udziału w lo­
sowaniu nagród ufundowanych przez Wojewódzkie Przed­
siębiorstwo „Arged" w Łodzi, MHD Art. Chem. I Gospo-

darstwa Domowego . oraz PSS „Społem". 

JUZ DZISIAJ POMYSL 

O UPALNYM LECIE 

I ORZEŻWIAJĄCEJ 

WODZIE SODOWEJ!!! 

DZIENNIK ŁÓDZKI nr 89 (6752) $ 



.,GOLDA MEIR 
DO DOMU STARCÓW" ••• 

Pod siedzibą premiera Izraela 
odbyła się ostatnio manifesta­
cja _zwol~nników . uokojoweg0 
rozw1ązama konfliktu na Bli­
skim Wschodzie. Wznoszono 
-okrzyki „Golda Meir do domu 
starców". W związku z mani­
festacją sąd okręgowy w Jero­
zolimie nrzygotowuje rozptawę 
przeciwko 8 demonstrantom za 
rz'!ca im się... zakłócenie 

0

sno­
k0Ju oraz naruszenie prywatnej 
własności (w czasie demonstra­
cji oskarżeni wdarli sie do ogro 
dt! prywatnej rezydencji pre­
miera Izraela). Demonstrantów 
rozpędzono przy użyciu arma­
tek wodnych i palek.„ 

CO TRZECI OBYWATEL 
W SZKOLE 

Przeczytaj 
nad dwumilionowa armia peda­
goi:ów 

SPECJALNY PAWILON •• , 

Inicjatywa 
w gospodarce 
Według najnowszych danych 

statystycznych. w NRD istnieje 
3.870 prywatnych zakładów prze 
mysłowych oraz 5.611 zakładów 
prywatnych z udziałem państwo 
wym. Spośród zakładów prywat 
nych 2.691 zatrudnia do 25 osób, 
865 do 50 osób. 262 do 100 osób, 
48 do ZOO osób. 3 do 500 osób 
oraz l do 1000 osób. Największe 
zatrudnienie obserwuje się w 
prywatnych zaltladach przemy­
słu lekkiego, gdzie pracuje po­
nad 39.000 osób. tj. około 13 
proc. zatrudnionych w przedsię 
biorstwach państwowych tej ga 
łęzi gospodarczej. 

prywatna 
narodowei NRD 

cy z państwem posiada dute 
perspektywy rozwoju. Współpra 
ca ta polega na tym, że na 
wniosek właściciela prywatnego 
zakładu, państwo wnosi swój 
wkład w działalność przedsię­
biorstwa. Zysk i straty są 
dzielone według wysokości pry 
watnych i państwowych wkła­
dów. Państwo prowadzi też z 
takimi zakładami ścisłą koOłle­
rację. 

Od roku 1960 globalna roczna 
wartość produkcji zakładów pry 
watnych wzrosła z niespełna 6 
mld marek do około 12 mld ma 
rek, Stanowi to już z góry oko 
ło 10 procent udziału w całej 
produkcji przemysłowej NRD. 

Zmiany w systemie 
przyjmowania kandydatów 

na nauczycieli 
Ze względu na zmniejszoną 

w tym roku liczbę potencjal­
nych kandydatów na studia 
wyższe wstrzymana została w 
zasadzie rekrutacja na I rok 
studiów dziennych w studiach 
nauczycielskich. Tyl•ko 8 SN: 
w Wymyśllnie, Ciechanowie, 
Nowym Sączu, Zamościu, Piotr 
kowie Trybunalskim, Przemy­
ślu, Legnicy I Jeleniej Górze 
przyjmować będzie kandyda­
tów na kilka kierunków stu­
diów. Utrzymanie rekrutacji w 
ty>eh studiach nauczycielskich 
wynika z poważnych potrzeb 
kadrowych zasadniczych szkół 
zawodowych, szkół przysposo­
bienia rolneg0 i szkół podsta­
wowych Istniejąeych na tych 
terenach. 

Wstrzymane będą również 
przyjęcia na I rok studiów za­
ocznych, wieczorowych i eks­
ternistycznych w studiach na­
uczycielskich, przygotowujących 

nauczycieli szkół podstawowych 
i wychowawców. Na studia za­
oczne i wieczorowe przyjmo­
wać będą tylko 3 studia - w 
Warszawie, Katowicach i Wy­
myślinie - wyłącznie na kie­
runki zawodowe. 
Rekrutację na jednolite stu­

dia magisterskie w wyższych 
szkołach pedagogicznych prawa 
dzić się będzie tylko na 3 kie­
runkach: wychowanie technicz 
ne, kierunek ogólnozawodowy 

sekcja mechaniczna oraz sek 
cja elektryczna. 
Zwiększeniu natomiast uleg­

nie liczba przyjęć dQ wyższych 
szkół nauczycielskich. Przyjmą 
one ponad 2300 kandydatów. 
Szczególnie duża liczba przyjęć 
została zarezerwowana na ma­
tematykę, fizykę, zajęcia prak­
tyczno-techniczne. Zmniejszono 
liczbę przyjęć na filologię pol­
ską, historię, geografię, biolo­
gię i nauczanie początkowe. 

Podkreślając gospodarcze ko­
rzyści z funkcjonowania inicja 
tywy prywatnej i półprywatnej, 
w publikacjach prasowych NRD 
wskazuje się, że przedsiębior­
czość, pomysłowość I kapitały 
właścicieli zakładów tego sek­
tora wydatnie wspomagają za­
równo rytmiczne zaopatrzenie 
rynku wewnętrznego, jak i han 
del detaliczny. • • •n• •• • ••• 

R.ADIO • I TV 

eRLE STANLEY G1'RDNE~. „ 
.....___KRZYK JASKOtKI 

- To zrozumiałe sarno przez "ię. 
- Czy miss Rexford była w poniedzia 

lek na tarasie? 
- Nie, naprawdę, rnr. Mason - ja 

jednak nie jestem świadkiem w sądzie! 
- Jeszcze nie, rnrs. Winnett. Ale 

wkrótce pani tam będzie. 
- Mr. Mason - obawiam się, że pan 

pił! 
- Och, jeżeli pani uważa to wszystko 

za żart, rnrs. Winnett, niech pani tylko 
mówi dalej takim tonem. Ale czas jest 
cenny. W każdej minucie mogą tu się 
zjawić funkcjonariusze. 

- Funkcjonariusze? 

- Tak. Funkcjonariusze policji, w mun 
durze i w cywilu. Do tego dziennikarze. 
I, oczywiście, fotoreporterzy. Będą tu 
się kręcić, w kapeluszach na głowach, 

będą rozdeptywać na dywanach niedo­
pałki papierosów, będą robić zdjęcia, 

które potem pojawią się, zaopatrzone 
podpisem: „Lady z najlepszego towa­
rzystwa przysięga, że nie wiedziała o 
niczym". 

Ostatnie zdanie zrobiło na niej wra­
żenie - Mason widział, jak rnrs. Win­
nett drgnęła. 

- Pani, przypuszczam, jest świetną 

pokerzystką, madame. Ale ze mną bluff 
się nie uda. Czas się przyznać, rnrs Win 
nett. 

- Czego pan sobie właściwie życzy? 

- Dowiedzieć się, co pani wiadomo: 

-tłum. R. W4sockl · 

- Dlaczego? 
- Bo nie mogę 

lfojgu pisane jest 
uwierzyć w to, że o­
być ze sobą szczęśli-

wymi. 
- Nie o to chodzi. Mam na myśli -

dlaczego ona go opuściła? 
- Tego nie wiem. 

- Czy pani wie coś o tym, co się 
stało w poniedziałek? 

- W poniedziałek? Nie. 

- Czy miss Rexford była w ponie-
działek na tarasie? 

- Myślę, że tak. 

- Czy opowiadała pani, oo stamtąd 
zaobserwowała w poniedziałek, w śro­
dę, albo w oba te dni? 

- Mr. Mason pan jest imperty-
nentem! 

· - Pani '<low.ieazfała· się czegoś o Mar­
cii - rzekł Mason. - Pani przypusz­
czała, że właśnie zamierza ona narażić 
na szwank dobre imię rodziny. Posta­
nowiła pani wziąć całą sprawę w swoje 
ręce. Usiłowała pani nie dopuścić do 
skandalu. Próba chybiła. A teraz usi­
łuję wyjaśnić, do jakiego stopnia chy­
biła. 

Pan nie ma żadnych dowodów na 
to, co pan mówi, rnr. Mason. 

- Tylko dlatego, - odpowiedział Ma­
son - że nie rozporządzam takimi środ-

karni, jak policja. Policja będzie mogła 
znaleźć dowody. 

- Żadnych dowodów nie znajdzie -
oświadczyła zimno rnrs. Winnett. - Po 
wiedziałam panu absolutnie :wszystko, 
co wiem. 

Mason podniósł się, zbliżył do drzwi 
na podwórko, odwrócił się gwałtownie, 
podbiegł bezszelestnie do drzwi biblio­
teki i otworzył je szybko. 

Daphne Rexford, wyraźnie zaskoczona. 
próbowała udawać, że miała zamiar 
otworzyć drzwi z drugiej strony. 

- Boże! - rzekła z uśmiechem. -
Bylibyśmy się prawie zderzyli, mr. Ma­
son! Wygląda na to, że pan się strasz­
nie śpieszy. 

W ciąż jeszcze 
go wyminąć. 

się śmiejąc, usiłowała 

Mason zastąpił jej drogę. 

- Pani podsłuchiwała. 

- Mr. Mason - jak pan śmie twier-
dzić coś takiego? 

- Proszę wejść - rzekł Mason. - Za 
raz to wyjaśnimy w obecności mrs. Win 
nett. Niech pani pozwoli - nie, myślę, 
że najpierw porozmawiamy w cztery 
oczy. Proszę przejść do biblioteki. 

Ujął Daphne Rexford za ramię. Cof­
nęła się. 

Mrs. Winnett 
odezwała się: 

nie wi;tając z kanapy 

- Uważam, że mr. Mason nadużywa 
prawa gościnności! Nie chciałabym pod 
nieobecność mego syna prosić go o opu- 41 

szczenie domu; ale ..• 

(22) (Dalszy Cliąg nastąpi) 

Mrs Winnett odetchnęła lekko i szyb­
ko. 

- Wiem, że powstały Jakieś nieporo­
zumienia między Marcią a Claudem. 
Przypuszczam, że Marcia go - opuściła. 
Tak - mam nadzieję. 

!? Potwór z Pasadeny?! 

CZWARTEK, 16 KWIETNIA 
PROGRAM I 

9.30 FelietK>n muzyc?.ny. JO.OO 
Wiad. to.05 „sza.re rękaWiczki" 
- tragm. 10.25 Muzy.ka ludowa. 
10.50 "Gdzieś na ziem~ ..• ". u.oo 
Wiersze śpiewane. 11.30 (L) Me 
lodie l.'ozrywkowe. 11.50 Porad­
nia rodziinnl't. 12.05 z kraju i 
ze świata. 12.25 Koncert z polo 
nezem. 12.45 Roln.iczy kwadrans. 
13.00 Z życia zw. Radz. 13.20 
Na swojską nutę. 13.40 Więcej, 
lepiej, taniej. 14.00 Wiersze B. 
Leśmiana. 14.10 Utwory skrzy;p 
cowe Wieniawskiego i Krel.sle­
<"a. 14.30 (.L) „zagadki muzycz 
ne". 11i.OO Wiad. 15.05 Godz1na 
dla dz.l.ewcz.ąt i chłopców. 16.0Q 
Wiad. 16.05 z twórczości kom­
pozytorów polskich. 16.30 „Po­
połudnli.e :r. młodością" . 18.50 Mu 
zy.k.a i ak~ualności. 19.15 z księ 
garslkiej lady. 19.30 Kwadrans 
muzyczny K. stromen,gera. 19.45 
Czarodziej sk.rzypiec Jean-Luc 
Ponty. 20.00 Dzi.enruk. 20.zs ze 
spół „Quorum" w .-oli głównej. 
20.4'7 Kronika &portowa. :u.oo 
W imieniu pr.awa, w słutbie 
społeczeństwa. lll.30 Listy z te­
atrów „Fredreum". 22.00 „Wszy ... 
stklle sonaty fortepiainowe :b. 
van Beethoven.a". 22.29 Zapra­
szamy do tańca. 23.00 Il wyda 
nie dziennika. 23.10 Przeglądy i 
poglądy. 23.20 Mel<><lJie na orga 
nach Hammonda. 23.3-0 Rewia 
·Piosenek. 24.00 Wiadomości. 

PROGRAM li 
8.30 Wiad. 8.35 Hutnicza zalo-

11a. 9.00 ;li"ra,gm . . 1n,strumenta)nę 
popularnych oper. 9.30 Wiad. 
9.35 Kronik.a . kUltu.ralna 9 50 
Koncert rozrywk. 10.25 • -„Ni.m 
się książka U·każe". 10.45 Orkle 
stra symfoniczna. 12.05 Z kraju 
l. ze świata. 12.25 z dawnej mu 
zyiki, 1.2.4-0 (L) Komunl_katy. 
12.45 (L) „W kręgu dobrych go 
spodarzy" - rep. 13.00 (.L) Ka 
lej<loskop muzyczny. 13.4-0 „Sal 
wy nad Odrą" - fragm. 14.00 
Wiad. H.05 Gitary i fort~ian. 
14.30 Muzyka ludowa. 14.45 „Błę 
kitna szta.f.eta". 15.00 Koncert 
popołudniowy.' 16.00 Wi.ad. i.6.05 
„Przeboje za\Vilze młode". 16.45 
(Z..) Aktual·ności łódzkie. 11.00 
(l..) Duet f<>rtepianowy: Kisie­
lewski - Tomaszewski. 17.15 
(L) „Wiosna raz" - kmicert. 
17.40 ('L) Fra.gm. prozy. J.l!.00 (L) 
„Przed k-0ncertem w Filharmo 
nii". 18.20 Widnokrąg. 19.00 
„Echa dnia". lll.15 Lekcja jęz. 
ros. 19.30 Dźwięki muzykl 1 in­
ne melodie. 19.43 G Verdi -
„Bal maskowy" - oi>era w m 

Z głębokim żalem zawiada­
miamy Przyjaciół i Znajo­
mych o śmierci naszego naj. 
droższego Męża i Ojca 

9. t .„ 
Eugeniusza 
Świtalskiego 

Wyprowadzenie drogich nam 
zwłok nastąpi 17 kwietnia 
1970 r. o godz. 15.30 z kaµlicy 
na Starym Cmentarzu przy ul, 
Ogrodowej. 

ŻONA, SYNOWIE I RODZINA 

Dnia 14 kwietnia 1970 roku 
przeżywszy lat 73 zmarł 

8.f P, 

Franc:szek 
Szczawiński 
Wyprowadzenie drogich nam 

zwłok nastapi dnia 17 kwiet­
nia 1970 r. o godz. 16.30 z ka­
plicy cmentarza przy ul. Ogr0 
dowej, o czym zawiadamiają 
p0grążeni w głębokim żalu 

ŻONA, CÓRKI. SYN, 
SYNOWA i WNUKJ 

aktach. 22.00 z kraju i ze śWia 
ta. 22.21 Wi.ad. sport. 22.30 Do 
tańca zapraszają orkiestry. 23.50 
Wiadomości. 

PltOGRAM m 
1'1.05 Gdzie jest przebój? 17.30 

;;Ziemia., którą Bóg dał Kaino­
Wi" - odc. 17.40 Aktualności 
polskiego big-beatu. 18.00 - Eks 
presem przez świat. 18.05 Nie 
ll.nane o znanych - E. Zegadlo 
wicz. 18.35 Pięć bluesów. 19.00 
;,Droga bogów". t9.15 Folklor 
między filamenco a sirtos. 19.35 
Pod szafirową igłą. 20.00 Lektu 
ry, lektuory... 20.15 z prywa.tnej 
plytotek1. 20.35 ;,Przyszłość dla 
homosapiens" - gawęda. 20.so 
Be&t dla wy;rafin-0wa·nych. 2.1.15 
Tylko po hiszpańsku. 21.30 Sre 
brme wesele. 21.50 M. Musorg­
skii - „Obra21ki z wystawy". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiaz<ia 
siedmiu w!eczorów zespól 
Hagaw. 22 .15 „Czerwone i czar­
ne" - Stendhala. 22.45 Spotka­
nie przy płytach belgijski.eh. 
23.00 Nowe tomiki poetyckie -
J. Przy>boś. 23.05 Muzyka z an­
tyrpodów. 

TELEWIZJA 

s„1s Matematy>ka w szkol>e -
Wynik.I. nauczania i ocena ucz­
ni.a - ciz. II (z Krak-0wa). 8.45 
Pr.zerwa. 9.00 Dla szkół: Język 
polski dla k.Jas II, m lic. i xr 

Poezja bohaters·twa (W). 
9.30 Przerwa. 11.55 Dla szkól: 
Język pols.ki dla klas V 1 VI 
- Nasz dzień poW\Szedn1 (W). 
Hl.215 Przerwa. 14.:15 Politechni­
ka TV: Fizyka I roku - Sprę 
~yi;toś~ c.i.al stał~ch ('Z Gdań­
ska). 15.00 Politechnika TV: Fl 
zy.ka I roku. Statyka cieczy l 
gazów (z Gdańska). 15.30 Przer 
wa. 16.40 Dzien.nl.k (W). 16.50 
Dla młodych widzów: „Ekran z 
bra.tkiem" w prog.ramie m. tn. 
film z serii: „Kapitan Tenkesz" 
(W). 17.50 Wiadomości dnia (L) . 
l~.05 Poligon (W). 18.35 ;,Kręć 
s.1ę, klręć wrzeciono" - pro­
g.ram okolicznościowy z okazji 
Dnia Włókniarza (z Lodzi). 19.20 
Dobranoc „Jacek i Agatka" 
(W). 19.30 Dziennik (W). 2.0.00 
, ,Piel'ŚCienie" pol:s3<i film telewi 
zyj;ny z serii: „Czterej pancer 
nt i pies" (W). 21.00 „Lenin. 
Palska, Polacy" - dok. polski 
film. telewlzyjny (W). 212.05 Re. 
fleksje (W). 2.2.35 Dzien.nik :Wl. 
22.55 Politechnika TV: Fizyka 
r roku (.powtórzenie z Gdańska) 
23.20 Politechnika TV: Fizyka 
I roku (powtórzenie z C<lań­
ska). 

Dnia 14 kwietnia 1970 roku 
PO ciężkiej chorobie zmari 
<>patrzony św. sakramentami 
w wieku lat' 38 

S. t P„ 

1'1eksonder 
Izdebski 

mgr inż. chemii 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
11. IV. br. o godz. 15.30 z kapli­
cy cment~rza na Dołach, o 
czym zawiadamiają 

ŻONA, DZIECI 
i najbliższa RODZINA 

S.tP. 

Helena 
Grzegorek 

zmarł!l dnia U . IV. 1970 r., po 
krótkich, lecz ciężkich cier­
pieniach. przezywszy lat 58. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
17 kwietnia br. o godz. 15.30 
z kaplicy cmentarza na Kur­
czakach. Pozostają pogrążeni 
w głębokim smutku 

MĄŻ i RODZINA 
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